
Dsdś otwarcie 
sesji Sejmu PRL 
^ Pokekkie poprawki do projektów usłow 

* WARSZAWA (PAP; 
Dziś 3 godz. 10 rozpoczyna się 18. posiedzenie Sejmu w 

bieżącej kadencji. Porządek dzienny obrad obejmuje: 

VT ZR A trwają przygotowani 
do uwolnienia statków, zabloko­
wanych w Kanale Sueskim. 

Na zdjęciu: nurkowie przygoto­
wują sie <?o zejścia pod wodę w 
celu oczyszczenia dna kanału, aby 
statki mojrły swobodnie wypłynąć 
na pełne morze. (CAF — Un'fax) 

"KOLfc'7 A H l U S Z h  W S Z Y S T K I C H  KRAJÓW ŁĄCZCIE SIĘ 

1. Sprawozdanie Komisji niężnych przysługujących w 
Pracy i Spraw Socjalnych o razie wypadków przy pracy, 
rządowych projektach ustaw: Referentem z ramienia komi-
o powszechnym zaopatrzeniu sji będzie pos. Irena Janiszew 
emerytalnym pracowników i ska (PZPR). 
ich rodzin; funduszu eme- 2. Sprawozdanie Komisji 
rytalnym, świadczeniach pie- Pracy i Spraw Socjalnych o 

rządowych projektach ustaw: 
o zmianie ustawy o zaopatrze­
niu emerytalnym górników i 
ich rodzin: zaopatrzeniu eme 
rytalnym pracowników kole! o 
wych i ich rodzin; zaopatrze­
niu inwalidów wojennych i 
wojskowych oraz ich rodzin. 

Mowa 
przeciw 

i ransplanłacje serca 
będq kontynuowane 

NOWY JORK (PAP) 

Mimo, iż nie zdołano utrzy­
mać przy życiu człowieka z 
cudzym sercem Mike Kaspera-
ka, chirurg kalifornijski Nor­
man Shumway uważa , że nie 
powstrzyma to od dalszych tran 
splantacji serca w Stanach 
Zjednoczonych. Uczony ten 
stwierdził, że w przypadku Ka 
speraka nie stwierdzono żad­
nych objawów odrzucania serca 
przez organizm. Jeśli w wyni­
ku drobiazgowych badań oka­
że się iż rzeczywiście tak było, 
to w niedługim czasie podjęta 

Kaiamto! w powietrzu 

9 LONDYN (PAP) 
Z Bangkoku donoszą, że w od­

ległości ok. 100 km od tego mia­
sta zderzy! się w powietrza dwu-
moterowy samolot turystyczny z 
samolotem pasażerskim. 

Obie maszyny wystartowały z 
letniska Don Muang w Bangkc-ku 
i leciały obok siebie. 

W wyijiku wypadku samolot tu­
rystyczny spadł na ziemię, a_ 6 je­
go pasażerów poniosło śmierć. Sa­
molot pasażerski odniósł niewiel­
kie uszkodzenia i zawrócił do 
Bangkokts. 

będzie w Stanford nowa próba 
transplantacji. 
Shumway oświadczył reporte 

rom, iż jego pacjent zmarł w 
wyniku intensywnych krwoto­
ków żołądkowych i że w tym 
przypadku musiano borykać 
się z nieprawdopodobnym na­
gromadzeniem komplikacji. 
Niemal do ostatka przeszczepio 
ne serce funkcjonowało normal 
nie. 

Według ostatnich informa­
cji przebywający w szpitalu 
w Kapsztadzie, Philip Blaiberg 
czuje się bardzo dobrze. Prze­
szczepienie serca nastąpiło w 
tym wypadku przed 20 dnia­
mi. 

Jak przewiduje PIHM,. 23 bm. 
będzie zachmurzenie umiarkowa­
ne, miejscami duże i drobne o-
pady deszczu. Lokalnie mgły. 
Temperatura maksymalna od plus 
1 st. na południu ćlo plus 4 st. na 
północy. Wiatry umiarkowani 
i dość silne, zachodnie i północ­
no-zachodnie. 

LONDYN, NOWY JORK, PARYŻ (PAP) 
Amerykańskie samoloty nieustannie bombardują DRW w 

pobliżu strefy zdemilitaryzowanej. Amerykański rzecznik 
wojskowy w Sajgonie podkreśla, że naloty odbywają się bez 
przerwy, przy czym bombowce posługują się radarem, po­
nieważ od kilku dni panują w Wietnamie złe warunki at­
mosferyczne. 

Wszczęty w sobotę atak na 
amerykańską bazę Khe Sanh 
leżącą 28 kilometrów na połud 
nie od strefy zdemilitaryzowa 
nej z przerwami trwa w dal­
szym ciągu i — jak zaznaczył 
dowódca amerykańskich wojsk 
interwencyjnych Westmoreland 
— należy się spodziewać dal­
szych walk w pobliżu tej ba­
zy. Partyzanci atakują drogi 
zaopatrzeniowe wiodące do tej 
bazy oraz ostjrzeliwują lotnis­
ko z moździerzy i pocisków 
rakietowych. W niedzielę par 
tyzanci nękali pozycje amery 
kańskie ogniem snajperskim. 
Dwukrotnie też oddziały party 
zanckie zbliżyły sie do sieci 
drutów kolczastych otaczają­
cych bazę. 

Obserwatorzy wojskowi w 
Wietnamie Południowym, na­
wiązując do komunikatów rze 
cznika wojskowego USA w 
Saigonie z ostatnich dni zwra 
ca ją uwagę, że obecnie rozpo 
częła sie nowa ofensywa par 
tyzantów południowowietnam-
skich wymierzona głównie 
przeciwko amerykańskim ba­
zom wojskowym. 

W poniedziałkowej korespon 
dencji z Luang Prabang (mia 
sto rezydencjonalne króla Lao 
su) Associated Presis utrzymu 
je, że rząd traci już tam kon 
trolę nad sytuacją w związku 
z postępami powstańców Pa-
tet Lao. Laotańskie koła woj­
skowe mówią o ewakuacji po 
sterunków rządowych w stre-

W trzech powiatach 
odwołano alarm • 

przeciwp o wodzlo wy 
Poziom wód w rzekach na­

szego województwa nadal ob­
niża się. Wczorajsze notowania 
wykazały, że wody Słupi, Wie­
przy, Parsęty a więc głównych 
rzek uchodzących do morza 
opadły o kilkanaście centyme­
trów poniżej stanu alarmowe­
go. W związku z tym odwoła­
no alarm powodziowy dla po­
wiatów: białogardzkiego, koło­
brzeskiego i słupskiego. Nadal 
obowiązuje stan alarmowy w 
powiecie sławieńskim. Jak już 
informowaliśmy, wylała tam 
rzeka Grabowa, zalewając du­
że obszary ziemi. Rozbito już 
zator, który spiętrzał wodę, na 
dal jednak trwa łatanie 
dwóch dużych (20 m) wyrw w 
wałach w pobliżu miejscowoś 
ci Żukowo Morskie. Dotychczas 
zużyto już około 2 tysiące wor 
ków z piaskiem, duże ilości fa 

I szyny itp. materiałów. Prace 
są utrudnione, gdyż trzeba bro 
dzić w wodzie. 

Na pozostałym obszarze wo­
jewództwa sytuacja nie jest już 
groźna. Tylko w powiatach 

szczecineckim i wałeckim trwa 
pogotowie przeciwpowodziowe, 
spowodowane przyborem 
dwóch jezior. W Pniewie nie­
bezpieczeństwo już zażegnano 
natomiast w Dobinie w powie­
cie wałeckim poziom wody w 
jeziorze bezodpływowym jesz­
cze wzrasta. Trwa tam stały 
dyżur. (p) 

800 tysięcy 
bezrobotnych 
w NRF 

• BONN (PAP; 
Według oceny naukowego in 

stytutu gospodarczego związ­
ków zawodowych liczba bezro 
botnych zimą br. wynosi w 
NRF 800 tys. osób. Instytut 
przewiduje, że w porównaniu 
z okresem zimowym ub. ro­
ku zatrudnienie w gospodarce 
zachodnioniemieckiej zmniej-
szy się o milion osób. 

W trzynaście dni po oficjalnym 
otwarciu Przedsiębiorstwa Napra­
wy Autobusów w Słupsku — 
pierwszy wyremontowany pojazd 
opuścił hale zakładowe. Wlaśc.-
cielem autobusu jest Miejskie 
Przedsiębiorstwo Komunikacyjne 
w Gorzowie Wielkopolskim. Kie-

• 
r owcom tego przedsiębiorstwa za­
łoga „Kapeny" życzy pomyślnej 
jazdy. Napisano to na transparen­
cie, który został umieszczony na 
wyremontowanym autobusie. 

Na zdjęciu: p erwszy — wyre­
montowany w „Kapenie". 

Fot. Andrzej Maślankiewicz 

W DRODZE DO TOKIO 

Delegacie* 

KC PZPR 
w Moskwie 

(Dokończenie na str. 2) 

Wł. Gomułka 
przy'qł 
ambasadora PRL 

RAJD MONTE CARLO 

Na punkcie kontroli czasu w 
Gdańsku na Długim Targu pierw­
sza zameldowała się £0 bm. załoga 
nr 198 — Zasada i Dobrzański. 

Na zdjęciu: Sobiesław Zasada, 
oblegan> przez reporterów. 

CAF — Uklejewski 

Najnowsze wadomości o rajdzie 
podajemy na str. 2. 

* (INF. WŁ.) 
Wczoraj w Komitecie Wojewódzkim partii odbyła się na­

rada sekretarzy propagandy KP PZPR, w czasie której omó­
wiono aktualne sprawy pracy ideowo-wychowawczej. 

Czynione są już w wojewódz 
twie naszym przygotowania do 
uroczystych obchodów 50-lecia 
Armii Radzieckiej i 25-lecia 
Ludowego Wojska Polskiego. 
Rocznice te będą okazją do za 

w czasie którego wykładowcy 
i prelegenci partyjni, organiza 
cji społecznych i kulturalno-

(Dokończenie na str. 2) 
znajomienia społeczności kosza 
lińskiej z genezą i tradycją o-
bu bratnich armii, a także ich 
wkładem w dzieło wyzwolenia 
Ziemi Koszalińskiej (już w 
dniu 29 stycznia Złotów da ha 
sło rozpoczęcia uroczystości 23. 
rocznicy pamiętnej ofensywy 
wyzwoleńczej). 

Pod koniec bieżącego miesią 
ca odbędzie się w Koszalinie 
seminarium dla ok. 400 osób. 

Ambasador USA 
u A. Kosygina 
• MOSKWA (PAP) 

Aleksiej Kosygin, przewod­
niczący Rady Ministrów ZSRR 
przyjął w poniedziałek na 
Kremlu ambasadora USA L. 
Thompsona na jego prośbę — 
podano oficjalnie w Moskwie. 

JLIOL 
' "f*3® i-BgRAPICZNYM 

WSKRÓCIE 
9 MOSKWA 

Do Moskwy przybył z wi­
zytą oficjalną premier Wiel­
kiej Brytanii — Wilson. Zo­
stał on zaproszony przez rząd 
raęlzieckj. , 

• WASZYNGTON 
Amerykański departament 

stanu wezwał firmy amery­
kańskie, aby nie wycofywany 
swych funduszy z podległych 
im przed sięD-.orstw w Kana­
dzie i w ten sposób nie zwięk­
szały presji, wywieranej na 
kanadyjskiego dolara. 

9 LONDYN 
Premier Wilson przed uda­

niem się do Moskwy spotkał 
się z przywódcami Partii Pra­
cy, by omówić z nimi kroki, 
niezbędne dla zapobieżenia roz­
biciu w łonie labourzystów. 

Posumowanie kaukursu 

PIERWSZY AUTOBUS PO REMONCIB 

® MOSKWA (PAP) 
Udająca się do Japonii na za 

proszenie KC KPJ delegacja 
Komitetu Centralnego PZPR 
na czele z członkiem Biura 
Politycznego KC, sekretarzem 
KC — Z. Kliszko w drodze do 
Tokio przybyła w niedzielę 
wieczorem do Moskwy. 

Na lotnisku wnukowskim de 
legację witali sekretarz KC 
KPZR — B. Pononiariew, I za 
stępca kierownika Wydz. Za­
granicznego KC K. Rusaków i 
odpowiedzialni pracownicy Ko 
mitetu Centralnego KPZR. 

W poniedziałek delegacja u-
dała się w dalszą drogę. 

„ZŁOTA WIECHA" 

w Związku Radzieckim 

© OGÓLNOPOLSKIE UROCZYSTOŚCI W KOŁOBRZEGU 
«£) ORGANIZATORZY KONKURSU Z WIZYTA 

U I SEKRETARZA KW PZPR 
Jak już informowaliśmy, w 

dniach 1—3 lutego br. odbędzie 
się w naszym województwie 
uroczyste zakończenie III o-
gólnopolskiego konkursu na 
najlepszy budynek inwentar­
ski pn. „Złota Wiecha". 

ofensywa 
bazom OSA 

partyzantów 
w Wietnamie Pd. 

fie między Luang Prabang a 
zajętą niedawno przez Patet 
Lao bazą Nam Bac. Władza 
rządu królewskiego sięga po­
dobno tylko na kilka mil od 
Luang Prabang. 

Prezydent Jugosławii Tito 
opuścił w poniedziałek Kam­
bodżę po zakończeniu 5-dnio-
wej wizyty w tym kraju. U-
daje się on teraz do Delhi. 

Jak podaje korespondent 
Tanjuga z Phnom Penh pre­
zydent Jugosławi Tito i szef 
państwa Kambodży książę No 
rodom Sihanouk W3rrazili w 

(Dokończenie na str. 2) 

Decyzja o zorganizowaniu 
tych uroczystości w naszym 
województwie jest wyrazem 
uznania Centralnego Sądu Kon 
kursu dla województwa kosza 
lińskiego, które od początku 
tej ogólnopolskiej imprezy le 

, gitymuje się dobrymi wynika­
mi. Przypominamy, że w roku 

I ub. do konkursu zgłoszono w 
I naszym województwie 152 no-
wo wybudowane obory. 

Wspomniane uroczyste pod-
l sumowanie wyników konkursu 
za rok ubiegły, połączone z roz 

j daniem nagród dla zwycięzców 
! krajowych odbędzie się w Ko 
i Jobrzegu. 
j Wczoraj, przedstawiciele Cen 
I tralneąo Sadu Konkursu „Zło 
! tej Wiechy" w osobach: sekre 
' tarza konkursu, inż. Romana 
Nowickiego z Ministerstwa Bu 

(Dokończenie na str. 2 )  

Sławna piosen­
karka murzyń­
ska Ertha Kitt, 
która 18 bm. zo­
stała zaproszona 
na obiad do Bia­
łego Domu przez 
żonę prezydenta 
Johnsona, zapro­
testowała w cza­
sie obiadu prze­
c i w k o  w o j n i e  
wietnamskiej. — 

Na zi.ięciu — 
Ertha Kitt odpo­
wiada 19 bm. w 
Los Angeles na 
tiytania dzienni­
karzy. 

CAF — Photofax 

Wyróżnienie 
za wzorową 
służbą 

Jf WARSZAWA (PAP) 
W Zarządzie Głównym ZMS 

odbyła się uroczystość dekora­
cji srebrnymi odznaczeniami 
im. Janka Krasickiego — ppor. 
Wiesława Urbanika, kpr. Jana 
Nowińskiego, st. szer. Jana 
Frontczaka i st. szer. Janusza 
Waszaka, którzy 4 bm. zatrzy 
mali dwóch pracowników woj 
skowych ambasad USA i Kana 
dy w czasie wykonywania 
przez nich zadań wywiadow­
czych. 

Dokonując aktu dekoracji, 
przewodniczący ZG ZMS An­
drzej Żabiński przekazał żoł­
nierzom wyrazy uznania za 
wzorowe wykonywanie obo­
wiązków w służbie obronności 
naszej ojczyzny. 

O R G A N  KW PZPR W KOSZALINIE 

'OK SV| Wtorek. 23 stycznia 1968 r. Nr 20 (4750) 

• WARSZAWA (PAP> 
22 bm. I sekretarz KC PZPR 

WŁADYSŁAW GOMUŁKA 
przyjął nowo mianowanego am 
basadora nadzwyczajnego i peł 
nomocnego PRL w Związku 
Radzieckim — Jana Ptasiń-
skiego. 



Six.-ł* GŁOS Nr 20 (4750) 

Dziś otwarcie sesp 
Sejmu PIL 

(Dokończenie ze str. 1) 

Referentem z ramienia komi­
sji będzie pos. Józef Kwiet­
niewski (PZPR). 

3. Sprawozdanie Komisji 
Pracy i Spraw Socjalnych o 
rządowym projekcie ustawy 
o zmianie i uzupełnieniu prze 
pisów w sprawie nieuzasad­
nionej absencji w pracy, któ­
re złoży Izbie w imieniu ko 
misji pos. Tadeusz Toczek 
(ZSL). 

4. Sprawozdanie Komisji 
Rolnictwa i Przemysłu Spo­
żywczego o rządowych pro­
jektach ustaw: o scaleniu i 
wymianie gruntów; przymu­

sowym wykupie nieruchomoś 
ci wchodzących w skład gos­
podarstw rolnych; rentach i 
innych świadczeniach dla roi 
ników przekazujących nieru­
chomości rolne na własność 
państwa. Sprawozdawcą ko­
misji będzie pos. Józef Tej-
chma (PZPR). 

5. Projekt uchwały w spra 
wie zamknięcia sesji. 

Rządowe projekty ustaw bę 
dą omawiane na plenarnym 
posiedzeniu Sejmu wraz z po 
prawkami, które zostały u-
chwalone przez posłów pod­
czas debaty w komisjach. 

Obrady Sejmu potrwają 2 
dni. 

Nowa ofensfia partyzantów 
(Dokończenie ze str. 1) 

podpisanym tam wspólnym ko 
munikacie jugosłowiańsko-

-kambodżańskim całkowite po­
parcie dla narodu wietnam­
skiego—którego interesy repre 
zenftiją DRW i Narodowy 
Front Wyzwolenia Płd. Wie­
tnamu — w jego bohaterskiej 
walce w obronie prawa do nie 
zawisłości, terytorialnej inte­
gralności, prawa do samodziel 
nego rozstrzygania o swoim lo 
sie. Obaj mężowie stanu potę 
pili agresję Izraela przeciwko 
krajom arabskim . i zażądali 
niezwłocznego wycofania sił 
okupacyjnych z zajętych przez 
nie terytoriów. 

Prezydent Jugosławii poparł 
zdecydowanie politykę nieza­
wisłości i neutralności prowa­
dzoną przez szefa państwa 

Kambodży księcia Sihanouka 
oraz potępił zbrojną agresję 
przeciwko Kambodży i plany 
przeniesienia wojny na jej te­
rytorium. 

* 
W sali filharmonii nowojor 

skiej im. Lincolna odbyło się 
w niedzielę przedstawienie es­
tradowe z udziałem znanych 
artystów amerykańskich. Fun­
dusze z tej imprezy mają być 
przeznaczone na popieranie 
kampanii tych kandydatów na 
prezydenta, którzy opowiadają 
się przeciwko wojnie w Wiet 
namie. W niedzielnym koncer 
cie wzięli m. in. udział Harry 
Belafonte i Barbara Streisan-
de. 

Na koncert przybyło około 2 
tys. osób. Ceny biletów były 
wysokie. Niektórzy płacili za 
miejsca 250 dolarów. 

Wkrótce: 50-lecie 

ii Radzieckiej 
(Dokończenie ze str. 1) 

-oświatowych zapoznani zosta­
ną z problematyką 50-lecia 
Armii Czerwonej. Do akcji od 
czytowej i spotkań włączą się 
także oficerowie Wojska Pol­
skiego, działacze ZBoWiD. 

Województwo nasze gościć 
będzie grupę oficerów radziec 
kich z dowództwa Północnej 
Grupy Wojsk Armii Radziec­
kiej ( którzy spotkają się z 
przedstawicielami różnych śro 
dowisk. Dowództwo Garnizonu 
WP w Koszalinie wspólnie z 
ZW TPPR przygotować ma o-
kolicznościowe wystawy. Dru­
żyny harcerskie i szkolne koła 
Przyjaciół Związku Radziec­
kiego przygotowują też dla 
swych rówieśników niezrzeszo 
nych okolicznościowe imprezy 
i konkursy. 

W szkołach, zakładach pracy 
i instytucjach i także w powia 
tach odbędą się w II dekadzie 

lutego wieczornice i koncerty. 
Na cmentarzach poległych w 
walkach żołnierzy radzieckich 
i pod pomnikami poświęcony­
mi ich pamięci złożymy w tych 
dniach wieńce i kwiaty. 

W czasie wczorajszej narady 
omówiono także pierwsze do­
świadczenia i wnioski, które 
nasuwają się w związku z dzia 
łaniem w województwie 29 sta 
łych ośrodków szkolenia par­
tyjnego, obejmujących swym 
zasięgiem ok. 5 tysięcy uczest­
ników szkolenia. 

Omówiono takie poziom pra 
cy, zakres oddziaływania i kwe 
stie dyscypliny wśród 456 słu 
chaczy Wieczorowego Uniwer 
sytetu Marksizmu-Leninizmu 
oraz sprawy zasięgu czytelni­
ctwa prasy partyjnej — co­
dziennej prasy centralnej i wo 
jewódzkiej, tygodników i pe­
riodyków partyjnych. 

(tk) 

Działa! na sztetfę Poisici 
GDAŃSK (PAP) 
Sąd Wojewódzki w Gdań­

sku skazał na 6 i pół roku 
więzienia mieszkańca Oliwy 
dr Tadeusza Gościmierza Ge-
rasa, adiunkta Katedry Psy­
chologii Wyższej Szkoły 
Pedagogicznej w Gdańsku. 
Oskarżony on był o działal­
ność na szkodę państwa pol­
skiego. 

Dr Tadeusz Gościmierz Ge 
ras przebywając latem 1965 
r. w Paryżu wszedł w kontakt 
z emigrantem czeskim, by­
łym obszarnikiem i oficerem 
Legii Cudzoziemskiej. Za je 
go namową T. G. Geras pod­
pisał deklarację programową 

obcej organizacji, występują­
cej pod nazwą Zjednoczona 
Wschodnioeuropejska Rada. 
Organizacja ta skupia m. in. 
przedstawicieli kół rewizjo 
nistycznych i ziomkostw dzia 
łających na terenie NRF, pro 
wadzi wrogą propagandę skie 
rowaną przeciwko krajom 
socjalistycznym. 

Ponadto Geras oskarżony 
był o gromadzenie i przecho 
wywanie książek, feroszur, 
czasopism i fotokopii doku­
mentów, zawierających fał­
szywe wiadomości o Polsce 
Ludowej, mogące wyrządzić 
szkodę interesom państwa pol 
skiego. 
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Wszyscy Polacy dojechali 
do Monte Carlo 

MONTE CARLO (PAP) 

153 samochody spośród 200, 
które w piątek wieczorem 
wystartowały do XXXVII Raj 
du Monte Carlo przybyły na 
metę pierwszego etapu. Zawo 
dnicy w ciągu 60 godzin ja­
zdy non stop pokonali ponad 
3 tys. km. Ostatnie kilometry 
przed Monaco okazały się naj 
trudniejsze, bowiem zarówno 
kierowcy jak i ich maszyny 
zaczęły odczuwać skutki mę-
csącej jardy,. Ną ostatnich ki­

lometrach wycofało się naj­
więcej wozów. 

Wśród przybyłych na metę 
znajdują się wszyscy Polacy. 
Według nieoficjalnych donie­
sień, jedynie załoga Marków 
ski — Mrówczyński ma opóź 
nienia i tym samym posiada 
małe szanse nawiązania walki 
z czołówką rajdu. 

We wtorek o godz. 7.30 roz 
pocznie się drugi etap, jazda 
okrężna na trasie Monaco — 
Vals-les-Bains — Monaco dłu 
gości 1491 km, 

LUTEGO BR. rozpocznie się w Budapeszcie spotkanie 
konsultatywne bratnich partii komunistycznych i ro­
botniczych. Jego celem — jak stwierdzał to komuni­

kat 18 partii ogłoszony 25 listopada ub. r. — jest wymiana 
poglądów w sprawie zwołania międzynarodowej narady ru­
chu komunistycznego i robotniczego. „TRYBUNA LUDU" w 
dniu 22 stycznia br. zamieściła artykuł na ten temat, w któ­
rym czytamy: 

Spotkanie w Budapeszcie od 
będzie się z inicjatywy 18 par 
tii, w tym Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej, które 
reprezentują różne rejony świa 
ta i które od dłuższego czasu 

ski r  pogłębić współdziałanie brat­
nich partii. 

W dalszej części artykułu oma­
wia się znaczenie narady partii 
komunistycznych i robotniczych, 
która odbyła się w 1960 r. Ode­
grała ona poważną rolę w rozwo 
ju i umacnianiu międzynarodowe 

Przed spotkaniem 
prowadziły konsultacje w spra 
wie nowej narady, Jednakże w 
istocie rzeczy inicjatywa ta 
wynikła ze zgodnego stanowi 
ska olbrzymiej większości par 
tii komunistycznych i robotni 
czych. Za zwołaniem między­
narodowej narady opowiedzia 
ło się w ostatnim czasie 70 par 
tiL 

Wraz z tym spotkaniem spra 
wa narady przechodzi ze sfery 
dyskusji nad ideą jej zwoła­
nia w sferę konkretnych, prak 
tycznych przygotowań. Będzie 
to więc wydarzenie o donio­
słym znaczeniu dla całego ru­
chu komunistycznego i robot­
niczego. 

Myśl o zwołaniu nowej mię 
dzynarodowej narady komuni­
stów dojrzewała od kilku lat. 
Konieczność takiego spotkania 
wręcz narzuca zarówno obec­
na sytuacja na świecie, jak 
też sytuacja, która w minio-
riych latach wytworzyła się w 
międzynarodowym ruchu ko­
munistycznym. Umocnienie jed 
ności partii komunistycznych 
i robotniczych, ich współdzia 
łania na arenie światowej jest 
dziś najwyższą potrzebą, nie­
zbędnym warunkiem dalszej 
pomyślnej walki przeciwko si­
łom imperializmu, ' reakcji i 
wojny, o świętą sprawę wol­
ności narodów, socjalizmu i po 
koju. To właśnie określa i pod 
stawowy cel narady, i charak 
ter przygotowań do niej. W o-
becnej sytuacji stosunek partii 
do sprawy nowej narady jest 
probierzem stanowiska wobec 
sprawy jedności całego ruchu, 
probierzem wierności zasadom 
proletariackiego internacjona­
lizmu. 

Nasza partia niejednokrotnie 
i konsekwentnie dawała wy­
raz swemu poparciu dla idei 
zwołania narady w celu umoc 
nienia zwartości partii komu 
nistycznych i robotniczych. 
PZPR uczestniczyła aktywnie 
w dwustronnych i wielostron 
nych konsultacjach w sprawie 
zwołania narady, jest też zde 
cydowana czynić dalej wszyst 
ko, co jest w jej mocy, aby 
przyczynić się do pomyślnego 
przebiegu spotkania w Buda­
peszcie i dalszych przygotowań 
do narady. 

Oczywiście, najważniejsza jest 
treść przygotowań do międzynaro 
dowej narady, to, jakie będą jej 
ideologiczne i polityczne rezulta­
ty. Nasza partia wypowiada się za 
tym, aby przygotowania do nara 
dy miały od samego początku me­
rytoryczny charakter, aby — po­
przez prowadzoną w duchu pro­
letariackiego internacjonalizmu 
dyskusję nad węzłowymi proble­
mami obecnej sytuacji światowej 
oraz sytuacji w międzynarodowym 
ruchu komunistycznym i robotni­
czym — wypracować wspólne wnio 

go ruchu komunistycznego na 
gruncie zasad marksizmu — leni-
nizmu. Dokumenty opracowane na 
tej naradzie — Oświadczenie i 
Apel do narodów świata—przyczy 
iiiły się wydatnie do wzbogacenia 
i twórczego rozwinięcia teorii 
marksistowsko-leninowskiej, do 
określenia wspólnego ideowo-poli 
tycznego stanowiska światowego 
ruchu komunistycznego, służyły 
dalszemu rozwojowi ruchu narodo 

ny i terytorialny status quo na' 
naszym kontynencie. W cie­
niu rządów tzw. wielkiej koa 
licji narasta niebezpieczeństwo 
recydywy skrajnie nacjonali­
stycznych, odwetowych sił w 
Niemczech zachodnich. 

Niezmiernie ważne znaczenie 
dla dalszego rozwoju sytuacji 
w świecie — czytamy w arty 
kule — ma umocnienie natural 
nego sojuszu, który ukształto 
wał się między siłami socja­
lizmu i siłami ruchu narodo­
wowyzwoleńczego. Sformuło­
wane w tej kwestii tezy O-
świaaczenia z 1960 c. zachowu 
ja swą aktualność. 

MIĘDZYNARODOWY ruch 
komunistyczny i robotni 
vzy, na którym spoczy­

wa główna odpowiedzialność 
za dalszy rozwój świata i któ 
ry wziął na siebie misję uchro 
nienia ludzkości przed nową 
wojną światową, powinien prze 
prowadzić analizę całej aktuaJ 
nej sytuacji w świecie i jej 
perspektyw oraz wytyczyć 
wspólny program działania na 
rzecz socjalizmu, wolności na­
rodów i pokoju. 

w Budapeszcie 
wowyzwoleńczego, walce o pokój 
demokrację i postęp społeczny. 

Jednakże od tej najrady u-
płynęło już ponad 7 lat, życie 
poszło naprzód, wiele spraw 
się zmieniło, wystąpiły nowe 
zjawiska w sytuacji świato­
wej. 

Okres ten przyniósł dalszy 
wzrost sił socjalizmu. Rozwinął 
się gospodarczy, polityczny i 
obronny potencjał systemu so 
cjalistycznego, czynnika decy­
dującego w coraz większej mie 
rze o kierunkach rozwoju 
współczesnego świata. Nastą­
piła likwidacja systemu kolo­
nialnego. W szeregu krajów ka 
pitalistycznych umocniła się po 
zycja i wpływy partii komuni­
stycznych. 

Równocześnie pogłębiły sie 
ekonomiczne i polityczne sprze 
czności w obozie imperialisty­
cznym i pomiędzy poszczegól 
nymi państwami tego systemu 
zwłaszcza sprzeczności między 
Europą zachodnią a Stanami 
Zjednoczonymi. V/ Europie za 
chodniej narasta opór przeciw 
ko hegemonii polityczno-mili-
tarnej USA, coraz silniejsze są 
obawy przed „technologiczną 
kolonizacją" przez monopole 
amerykańskie. 

Następnie w artykule analizuje 
się przesunięcia w węwnetrznym 
układzie sił w obozie kapitałistycz 
nym, rolę imperializmu amerykan 
skiego, który nie rezygnuje z do 
mińacji nad światem i występuje 
otwarcie w charakterze ,.światowe 
go żandarma". Znamienne dla 
strategii Stanów Zjednoczonych 
na obecnym etapie są „wojny lo­
kalne". Najbardziej jaskrawym 
przykładem agresywnego kursu 
imperializmu amerykańskiego jest 
trwająca już trzy lata jego brutal 
na agres;'3 przeciwko Wietnamo­
wi. W ramach tej strategii impe 
rializmu amerykańskiego i przy 
jego poparciu izraelska reakcja 
rozpętała groźną dla pokoju na 
świecie agresję przeciwko sąsied­
nim krajom arabskim. 

W Europie — jak potwierdzi 
ła to wspólna analiza prze­
prowadzona na konferencji w 
Karłowych Warach — głów­
nym zagrożeniem dla pokoju 
jest nadal program Niemieckiej 
Republiki Fedetralnej, która 
pod flagą „nowej polityki 
wschodniej" w dalszym ciągu 
uprawia stary rewizjonistycz­
ny kurs, kwestionuje politycz 

Dokonać tego można jedynie 
na nowej międzynarodowej 
naradzie. Doświadczenie wszy 
stkich przeprowadzonych w o-
statnich latach spotkań regio­
nalnych, zwłaszcza bukaresz* 
teńskiej narady partii i rzą­
dów państw Układu Warszaw­
skiego, konferencji zachodnio­
europejskich partii komunisty 
cznych oraz konferencji w Kar 
lowych Warach, dowodzit że te 
go rodzaju spotkania są nie­
zmiernie pożyteczne. Nadszedł 
czas, aby naradę partii komu­
nistycznych i robotniczych od 
być w skali światowej. 

W zakończeniu artykuł oma 
wia rolę i znaczenie międzyna 
rodowych narad i spotkań dla 
ruchu komunistycznego i par 
tii robotniczych, w tym szcze 
golnie narady w 1957 i 1960 r. 
Czytamy tam między innymi: 

W obecnych warunkach, kie 
dy nie ma, nie może i nie po 
winno być żadnego międzyna­
rodowego ośrodka kierownicze 
go, międzynarodowe narady są 
jedynym instrumentem osiąga 
nia wspólnego stanowiska w 
węzłowych sprawach. Bez mię 
dzynarodowych narad ruch 
najsz w praktyce utraciłby 
swój charakter międzynarodo­
wy, a więc jedno z głównych 
źródeł swojej siły. 

Nasza partia konsekwentnie 
stoi na stanowisku, że wszyst 
kie partie komunistyczne i ro 
botnicze sa niezależne i maja 
równe prawa. „Każda partia 
komunistyczna — mówił tow 
Władysław Gomułka — samo­
dzielnie ustala swą linię poli­
tyczną i odpowiada za swoja 
politykę przed własnym naro­
dem i klasą robotniczą i nikt 
tej odpowiedzialności z niej 
zdjąć nie może. Ale każdą par 
tię komunistyczną, która w 
ramach własnego kraju wcie­
la, lub dąży do wcielenia w 
życie międzynarodowej, ogól­
noludzkiej idei socjalizmu, ce 
chować musi proletariacki in­
ternacjonalizm... Siła między­
narodowego ruchu komunisty­
cznego tkwi w jego jedność! 
opartej na zasadach marksiz-
mu-leninizmu, proletariackiego 
internacjonalizmu". 

Podsumowanie 
konkursu 
„Zfota Wiecha" 

(Dokończenie ze str. 1) 

downictwa i PMB oraz zastęp 
cy redaktora naczelnego 
„Chłopskiej Drogi" — red. Sta 
nisława Bielskiego złożyli wi­
zytę I sekretarzowi KW PZPR 
tow. Antoniemu Kuligowskie 
mu. W trakcie wizyty zapozna 
no I sekretarza KW z progra 
mem dwudniowego sympozjum 
naukowego na temat budow­
nictwa inwentarskiego na wsi 
oraz uroczystego podsumowa­
nia III ogólnopolskiego kon­
kursu, które odbędzie się 
3 lutego. 

Dyskutowano m. in. nad za­
łożeniami IV Ogólnopolskiego 
Konkursu „Złotej Wiechy", któ 
ry prowadzony będzie w tym 
roku, a przede wszystkim nad 
jego nową częścią, przewidują 
cą objęcie konkursem również 
budynków modernizowanych. 

J. K. 

Dla pogłębienia 
przyjaźni 

* WARSZAWA (PAP) 
W siedzibie ZG TPPR w 

Warszawie podpisano 22 bra, 
plan współpracy Towarzy­
stwa Przyjaźni Polsko-Ra-
dzieckiej i Towarzystwa 
Przyjaźni Radziecko-Pol-
skiej na rok 1968. Plan pod 
pisali: przewodniczący ZG 
TPPR, marszałek Sejmu — 
Czesław Wycech i przewód 
niczący TPRP, przewodniczą 
cy Rady Związku Rady Naj 
wyższej ZSRR — Iwan Spi 
ridonow. 

Znów o krok 
od kataklizmu 
Jądrowego 
NOWY JORK (PAP) 

Amerykański bombowiec 
„B-52", który dokonał lotu pa 
trolowego z pełnym ładunkiem 

i  bomb nuklearnych rozbił się 
w niedzielę podczas przymuso­
wego lądowania w pobliżu ba­
zy wojennej Thule na Grenlan 
dii. Jeden z członków 7 — oso 
bowej załogi poniósł śmierć, a 
Irugi zaginął bez wieści. 

Pentagon opublikował w po­
niedziałek oficjalny komuni­
kat, że „urządzenia jądrowe nie 
były doprowadzone do stanu 
gotowości bojowej i groźba wy 
buchu nuklearnego jest wy­
kluczona". 

Przedstawiciele lotnictwa od 
mówili odpowiedzi na pytanie, 
czy znaleziono już, względnie 
rozbrojono, bomby przewożone 
przez samolot. 

Ruch na Jeziorze Gorzkim 
Przed odblokowaniem 15 słafków 

^ Proces kairski rozpoczęty 
KAIR (PAP) nych ZRA, Gohar szefowi gru 
Rzecznik ministerstwa py obserwatorów ONZ na 

spraw zagranicznych ZRA oś Bliskim Wschodzie, gen. Bul 
wiadczył, że prace nad odblo łowi. 
kowaniem 15 zagranicznych Gen. Buli po przeprowadzę 
statków uwięzionych na Ka- niu rozmów w Kairze udał się 
nale Sueskim od chwili czerw w niedzielę wieczorem do 
cowej agresji Izraela rozpo Jerozolimy. 
cząć się mają w najbliższą w poniedziałek 22 bm. roz 
sobotę. ^ począł się w Kairze proces 

Pierwszy etap prac trwać pięćdziesięciu czterech osób, 
ma dwa tygodnie. Technicy którym zarzuca się udział w 
będą musieli zbadać dno ka- spisku antyrządowym po 
nału, aby wytyczyć trasę wy­
płynięcia statków na pełne 
morze. 

Informacje te przekazał ud 
ceminister spraw zagranicz-

czerwcowej wojnie. Sprawę 
rozpatruje specjalny trybunał 
rewolucyjny, utworzony 28 
listopada ub. roku. 

Wśród oskarżonych w obec 
nym procesie znajdują się by 
li ministrowie: obrony Szams 
Badran i spraw wewnętrz­
nych Abbas Radwan, jak 
również, w charakterze jed­
nego z uczestników zeszło­
rocznego spisku antyrządo­
wego. były szef wywiadu Sa 
lah Mohammed Nasr. PlanĆT-
wali oni obalenie rządu i o-
debranie władzy prezydento -
wi Naserowi drogą zbrojnego 
zamachu z udziałem czołgów 
i samolotów wieczorem 27 
sierpnia ubiegłego roku. 

Dnia 21 stycznia 

Wzór w Kapsztadzie 

e I*ARYŻ 
Do Paryża powróciła z RPA 

grupa 15 francuskich chirur­
gów. Najprawdopodobniej w 
niedługim czasie we Francji 
przeprowadzona będzie trans­
plantacja serca. 

1968 r. zmarł nagle 

Paweł fanusieislci 
długoletni leśniczy Leśnictwa Miastko. 

W Zmarłym tracimy cenionego pracownika i kolegę. 
Cześć Jego Pamięci! 

KIEROWNICTWO, RADA ZAKŁADOWA 
I ZAŁOGA NADLEŚNICTWA MIASTKO 

Orły contra helikopter 
O MOSKWA (PAFv 

Dwa potężne orły zaatakowały 
w tych dniach śmigłowiec, lecą­
cy nad Uzbekistanem. O mało nia 
doszło do katastrofy. Pilot heli­
koptera wolał uniknąć starcia z 
orłami i wylądował na ziemi. Je­
den z orłów zginął jednak od 
śmigła. 

Cyklon 
• LONDYN (PAP) 

Wybrzeża Mozambiku nawleczo­
ne zostały przez cyklon „Georget-
te", który spowodował śmierć 
17 osób. Najbardziej dotknięty zo­
stał Port Antonio Enes i okolice. 
Cyklon spowodował milionowe 
straty. 

Wiatr, którego prędkość docho­
dziła do 240 km na godzinę, bu­
rzył setki domów oraz zatopił 
kilka mniejszych statków. 

Makabryczna 
pomyłka 
• LONDYN (PAP) 

Tragiczna w skutkach pomyłka 
lekarska spowodowała, iż pa­
cjentka szpitala w Birmingham 
straciła obie nogi. Wskutek prze­
oczenia pacjentce amputowano 
zdrową nogę. Później, kiedy stan 
jej nie ulegał poprawie, odkryto 
pomyłkę i amputowano jej drugą 
nogę. Lekarzowi odpowiedzialne­
mu za karygodne niedopatrzenie 
wymierzono jedynie nagan*. 
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W ub. roku zamieściliśmy w „Głosie" komentarz pt. „Kół­
ka kręcą się w transporcie", omawiając szerzej zaniedbania 
występujące w pracy Kółka Rolniczego w Starych Bielicach, 
w powiecie koszalińskim. Zarząd Kółka nadesłał obszerne 
wyjaśnienie, w którym porusza wiele spraw zasługujących 
na dokładniejsze omówienie. Przede wiszystkim dlatego, iż 
odnoszą się one do wielu kółek w województwie. 

maszyny żniwne skosiły 180 ste konto środków Fundusru 
ha zbóż, wymłóciły około 80 Rozwoju Rolnictwa. Otrzymał 
proc. chłopskiego zboża. Po- także rozsypujące się, bo skan 
nadto sprzętem kółkowym wy dalicznie zbudowane szopy i 
konano orki wiosenne i jesień:- garaże oraz podręczną kuźnię 
ne na powierzchni 170 ha oraz zamontowaną w starym auto 
zabronowano i skultywatorowa busie. W tej sytuacji nie pozo 
no około 190 ha. „Moglibyśmy stało nic innego, jak kontynuo 
wykonać więcej prac polowych wać przyjęty przed laty kie 
— pisze zarząd — ale nie moż runek działania w mechaniza-
na nabyć maszyn specjalistycz cji, czyli rozszerzać usługi wy 

ZARZĄD nie zaprzecza, iż sięgnięto do tego argumentu, nych. Nie ma w sprzedaży roz łącznie traktorowe i świadczyć 
ciągniki pracują w tran- kiedy podejmowano decyzje o rzutników, nie ma także łado- je tym, którzy zapewniają wy 
sporcie pozarolniczym. zakupie maszyn. Po co w Sta- waczy do obornika". sokie dochody. Model kółka, 

„Nie wykonujemy tych usług rych Bielicach zwiększono licz Rzeczywiście są duże trudno lansowany szczególnie przez 
dla osiągnięcia premii i wyso bę traktorów do 8 sztuk, gdy ści z otrzymaniem niektórych tych,którzy pracę zespołowych 
kich zarobków traktorzystów jest mało ziemi i dużo koni? maszyn rolniczych specjał i stj^cz maszyn mierzą jedynie wyso-
— czytamy w wyjaśnieniu — Postawiono na tzw. traktoryza nych. Nasuwa się jednak pyta kością osiągniętego zysku i go 
lecz z obowiązku zapewnienia cję, nie biorąc pod uwagę po- nie: w jakim stopniu wykorzy dżinami przepracowanymi wy 
traktorom i obsłudze ciągłości trzeb i możliwości rolnictwa, stywane są zestawy, którymi łącznie przez ciągniki! A że ta 
pracy oraz dla zgromadzenia Doprowadzono do tego, iż 1 dysponuje kółko rolnicze? Nie 

Z wokandy Sccdu Najwyższego 

i* lit lliSl ZH 0.9. 

środków ma opłacenie amorfy 
zacji i remontów sprzętu. Po 
trzebnych na te cele złotówek 
nie można uzyskać z pcac po­
lowych. W Starych Bielicach 
posiadających 471 ha użytków 
rolnych jest 135 koni. Rolni­
cy zlecają kółku jedynie wy­
konanie prac cięższych, jak or 
ki, koszenie i siew zbóż. Je­
steśmy zmuszeni szukać pracy 
dla maszyn także poza rolnic-

ki kierunek pracy kółka jest 
sprzeczny ze statutem samo­
rządu chłopskiego i nie ma nic 
wspólnego z zadaniem wpro­
wadzania mechanizacji i postę­
pu technicznego do gospo­
darstw chłopskich — to już in 
na, drugorzędna sprawa. 

Czy należy potępić kółka roi 
nicze angażujące swoje ma­
szyny do prac w transporcie? 

„ • . , . . , . . Ten problem jednoznacznie 
ciągnik przypada na około 55 chodzi juz o rdzewiejące roz- rozstrzyga Uchwała nr 6 

Narzekania lokatorów na źle funkcjonującą instalację cen­
tralnego ogrzewania i niedobór ciepła w mieszkaniu nie na­
leżą w zimie do rzadkości. Ale w szczególnie przykrej sy­
tuacji znalazła się pod tym względem Leonarda P„ loka­
torka jednego z domów administrowanych przez Miejski Za­
rząd Budynków Mieszkalnych w Żarach (woj. zielonogór­
skie). Przez całą zimę 1963/64 roku kaloryfery w zajmowa­
nym przez nią lokalu były niemal zupełnie zimne, skutkiem 
czego panująca tam temperatura wahała się od 5 do 9 stopni 
Celsjusza. 

twem. Inaczej będziemy mieli ha użytków rolnych. Ze sprzę trząsacze obornika czy kopacz CZKR, z 28 lipca 1967 r. W do-
-fu 4-rk^tT or* v^ro 70 r*cxcfr\ 7olnminnn \r rl r\ \F7 Aiocfll 3 * * , • i • kumencie tym stwierdza się 

m. in., że „Po zaspokojeniu po 
trzeb na usługi mechanizacyj-
ne członków kółek i mieszkań 
ców wsi w rejonie swego dzia 
łania — kółka rolnicze i em-
beemy mogą podejmować się 
świadczenia usług transporto 

Kolo Włocławka 

deficyt". tu towarzyszącego zakupiono kę do ziemniaków. W ciągu 
Posłużono się tu znanym po jednak najwięcej przyczep, na kwartałów kółko wypracowa-

wszechnie argumentem, iż ren stępnie 5 wiązałek, młocarnię, ło dochody w wysokości około 
towność kółka i obowiązek o- 1 kopaczkę elewatorową do 552 tys. zł, w tym zaledwie 
płacenia amortyzacji zmusza ziemniaków i 2 roztrząsacze o- 169,5 tys. zł z prac polowych. 
do szukania dodatkowego, po- bornika. Zrozumiałe, iż przy ta Ponad 382 tys. zł zarobiono na 
za rolnictwem, frontu pracy kim wyposażeniu w maszyny transporcie. 5 ciągników stale 
dla maszyn. Argument ten czę rolnicze, nie można liczyć na zatrudniano w przedsiębior-
sto powtarzają również opieku dochody z usług w rolnictwie, stwach budowlanych w Kosza- wych*rfa r^cz"^nych"użytków 
nowie kółek, działacze z pezet W swoim wyjaśnieniu zarząd linie. Wystarczy porównać te ników a w szczególności kółek 
kaerów. Dlaczego jednak nie kółka podkreśla, iż w ub. roku liczby, aby stwierdzić, że za- j rolników sąsiednich wsi, pań 

rząd nie był zainteresowany stwowych i spółdzielczych go-
realizacją zamówień na usługi spodarstw rolnych i leśnych 
maszynowe zgłaszane przez roi otraz instytucji i przedsię-
nikow. Kiedy w trakcie nasze] biorstw organizujących skup 
wizyty w kołku młody rolnic pjocj5w rolnych i zaopatrzenie 
- Stamsław Dziesiątkowski za rolnictwa w środki  produkcji, 
hł się, ze praez opóźnienie o- jaJę również innych przedsię-
rek siał zboza ozime w Ustopa biorstw realizujclcych zadania 

dzie, usłyszał od pracownika inwestycyjne dla rolnictwa", 
kołka odpowiedz, iż ma prze- jednak również w tej uchwale C3Cz konie, po co w takim ra­
zie czekał na ciągnik. Czekał, 
bo skryptem dłużnym SOP o- działalności  mechanizacyjuej 
płacił usługi maszynowe i to rolniczych i etnbecniów 
na kwotę b tys. zł. ^ jeg^ zaSp0kojeme potrzeb me 
! za 1° zarue ani^ 1Ja!<fzy chanizacyjnych związanych z 

winie wyłącznie zarząd Kolka produkcją rolną gospodarstw 
,n'c.?T®g° yf Starych Bieli- |ndywidua!nych, z wyraźnym 

cach? Nie tylko Obecny zarząd priorytetem prac polowych, w 
zrobił wiele, aby upctrządKO- również transportu zwią-

Tutaj kończy się dzikie pięk 
no wiślanej anarchii. Tu rze­
ka trafia na przeszkodę, na 
mur 360 tys. m sześć, betono 
wej zapory, kolejnego stopnia 
kaskady dolnej Wisły. 

1.200 m długości liczy beto 
nowa grobla wszystkich pięt­
rzących budowli, tzn. śluzy, ja 
zu, siłowni i zapory ziemnej, 
które przegrodzą w tym miej 

ławku przemysłu. Oznacza to 
także nową kompozycję krajo­
brazu i narodziny nowych o-
środków rekreacyjnych, sporto 
wych i turystycznych. 

Ponad jazem, śluzą przez gro 
blę pobiegnie most przez Wi­
słę. Będzie to piękny most, i 
co ważniejsze — budujemy go 
za mniej niż jedną dziesiątą 
normalnej ceny. Powstaje, jak-

scu Wisłę. Tu staną potężne b?:„to Powiedzieć - „przy oka-
turbiny, które przechwycą jej ~ g HENEL (AR) 

swobodnie i dziko jeszcze prze 
lewający się teraz nurt, aby 
zmienić go w prąd elektrycz­
ny, w produktywną moc 162 
MW. Dla porównania — 6,5 m 
wysokie spiętrzenie stopnia 
wodnego w Dębem daje zaled­
wie 20 MW, a więc — mniej 
niż jedną ósmą mocy, jaką 
wyprodukuje Włocławek. 

Zapora spiętrzy rzekę w ol­
brzymie rozlewisko zbiornika, 
który ciągnąć się będzie stąd 
gdzieś — aż pod Płock, na dy 
stansie przeszło 60 km. Ozna­
cza to nie tylko zażegnanie 
groźby powodzi dla wielu ty 
sięcy hektarów pól na tym od 
cinku Wisły. Nie tylko moż­
ność regułowania i sterowania 
jej zasobami w dowolny spo­
sób, ale i zamianę dzikiego nie 
uregulowanego traktu w bez­
pieczną, spławną, wodną au­
tostradę. Nie tylko miliony ki 
lowatów energii, które będą po 
ruszać potężne transmisje roz 
budowującego się już we Wło« 

Tu daną potężne turbiny. 
(Foto-AR T. Radecki) I 

jeszcze raz przypomina się, iz 
„Podstawowym kierunkiem 

wać gospodarkę 
spadku traktory 

Otrzymał w 
i prawie pu-

X 

zanego z mechanizacją proce­
sów produkcyjnych w rolnic­
twie". 

Decyzja CZKR, która zawie 
ra również cennik usług w 

Mimo licznych interewencji ad 
ministrator nie spowodował usu­
nięcia awarii centralnego ogrzewa 
nia. Lokatorka przestała Więc pła 
cić za nie dostarczane jej ciepło. 
Nie negując, fce mieszkanie Leo­
nardy p. było przez całą zimę nie 
dogrzewane MZBM zwolnił ją od 
należności, ale tylko za okres zi­
my, to znaczy od listopada do mar 
ca. Natomiast za pozostałe miesiące 
1963 i 1964 r. (opłaty za c.o. rozło­
żone są, jak wiadomo na cały rok) 
nakazał jej zapłacić pełną taksę 
w sumie ponad 1.200 zł. 

Lokatorka nie zgodziła się z ta 
ką decyzją i wystąpiła przeciwko 
MZBM do sądu, żądając anulowa­
nia niesłusznie wymaganych od 
niej rat za c.o. w okresie letnim. 
Jednakże Sąd Powiatowy oddalił 

Sąd Najwyższy stwierdza, że 
skoro temperatura w jej loka 
lu nie przekraczała nigdy 9 
stopni, to nie ulega wątpliwoś 
ci, iż c. o. było dla niej zupeł 
nie bezużyteczne. Dlatego też 
lokatorce przysługuje całkowi 
te zwolnienie od opłat za nie 
dostarczone ciepło i to nie tyl­
ko w miesiącach zimowych. 

Jak bowiem czytamy w kem 
kluzji orzeczenia — całość o-
płat za c.o. obejmuje zarówno 
należności za ściśle określony, 
sezon ogrzewczy, jak i zalicz­
ki płatne w pozostałych mie-

jej powództwo uznawszy,' że stano siącach roku, kiedy kaloryfery 
wisko administracji domu jest słu sa w ogóle wyłączone. A więc c/no T annoTfło D nrninclo r\rł " . . 

skoro istnieją podstawy do 
zwolnienia lokatora od tych 

szne. Leonarda P. wniosła od te­
go wyroku rewizję. Wywodziła w 
niej, że jeśli przez całą zimę w 
ogóle nie mogła korzystać z cen­
tralnego ogrzewania, to admini­
stracji nie należą się z tego tytu­
łu żadne opłaty również w pozo­
stałych miesiącach. 

Sąd Wojewódzki w Zielonej 
Górze przed rozpoznaniem re­
wizji, przedłożył Sądowi Naj­
wyższemu do rozstrzygnięcia siącach "letnich" Sąd Najwyż-
następujące^zagadnienie praw szy podkreślił, że odmienne 
ne: „W jakiej części najemca stanowisko reprezentowane 
lokalu mieszkalnego zwolnio- przez administrację domu było 
ny jest od opłaty za c.o. jeśli niesłuszne, jako „sprzeczne z 
w sezonie ogrzewniczym tem- zasadą ekwiwalentności świad 
peratura w mieszkaniu nie się czeń z umów wzajemnych i nie 

opłat, to nie może ono ograni­
czać się tylko do okresu niedo 
grzewania mieszkania w zimie 
ale powinno obejmować rów 
nież wszelkie inne należności 
odnoszące się do powyższego 
okresu, mimo że obowiązek 
ich uiszczania przypada w mie 

ga 18 stopni C i to z przyczyn 
niezależnych od najemcy?". 

Przejąwszy sprawę do roz­
poznania we własnym zakre­
sie, Sąd Najwyższy stwierdził 
w swym orzeczeniu: „Częścio-

dające się pogodzić z zasadami 
współżycia społecznego". 

Jednocześnie Sąd Najwyższy 
uchylił niekorzystny dla Leo­
nardy P. i zaskarżony przez 
nią wyrok Sądu Powiatowego 

we zmniejszenie należności za w Żarach. Wymagana od niej 
c.o. będzie usprawiedliwione w 
razie ustalenia, że stopień o-
grzania lokalu jest wprawdzie 
niedostateczny i wskazuje na 
zmniejszoną użyteczność c.o., 
lecz nie czyni go zupełnie bez 
użytecznym. W razie zaś tak 
słabego ogrzania lokalu, że mo 
żna je uznać za całkiem bez-

całoroczna opłata za c.o. zo­
stała anulowana. 

CASUS 

transporcie, wychodzi naprze- użyteczne, najemcy ^rzysługu 
ciw postulatom kółek domaga 
jących się prawnego popar­
cia dla ich starań o rozszerze 
nie frontu pracy dla maszyn i 
zagwarantowanie stałego za­
trudnienia traktorzystom. De­
cyzja taka była potrzebna. A-
le w żadnym przypadku nie 
można nia usprawiedliwiać kó 
łek i embeemów, które w po­
goni za rentownoś-cia zapomi­
nają o swoich podstawowych 
obowiązkach na rzecz wisi i roi 
nictwa. Społeczna mechaniza­
cja nie została powołana po 
to, aby traktory „kręciły" się 
w transporcie, nie mającym 
nic wspólnego z rolnictwem. 

P. SLEWA 

je prawo zwolnienia w całości 
od obowiązku uiszczania opłat 
za c.o.". 

Jak głosi dalej orzeczenie — 
w tym właśnie kierunku idą 
wytyczne stanowiące załącz­
nik do okólnika ministra go­
spodarki komunalnej z 3. IV 
1962 r. Wytyczne te ustalają 
temperaturę 14 stopni jako doi 
ną granicę ogrzania lokalu i 
nieosiągnięcie jej całkowicie 
zwalnia lokatora od opłat za 
c.o. Natomiast częściowa boni 
fikata opłat następuje wów­
czas, gdy w mieszkaniu panuje 
temperatura ponad 14 ale 
mniej niż 18 stopni. 

Omawiając sytuację, w ja­
kiej znalazła się Leonarda P., 

Nowy 
morski 

W połowie stycznia br. przybyła 
do Marynarki Wojennej ekipa 
filmowa Zespołu Realizatorów Fil­
mowych „Kadr", lttóra rozpocz­
nie w miesiącu lutym wykonywa­
nie zdjęć do nowego fabularnego 
filmu morskiego. Tematem filmu 
jest historia jednego okrętu pod­
wodnego na tle współcześnie roz­
grywających się wydarzeń w ży­
ciu jego załogi. Film pod robo­
czym tytułem „Ostatni po bogu" 
reżyserować będzie Paweł Komo­
rowski, twórca filmu „Czerwone 
berety", również rozgrywającego 
się współcześnie wśród żołnierzy 
naszych wojsk powietrzno-desan-
towych. Scenariusz do togo filmu 
napisał Jerzy Lutowski. obecnie 
trwa Ifompletowanie grupy zdję­
ciowej i obsady aktorskiej. 

O dalszych szczegółach, doty­
czących realizacji powyższego fil­
mu, dowiedzą się czytelnicy w 
następnych informacjach praso­
wych. 

Ang ielski stołek 
-przetwórnia 

W Anglii opracowano projekt 
statku — przetwórni wody mor­
skiej na słodką. Ma on zaopatry­
wać w słodką wodę osiedla na 
wyspach i wybrzeżacli, pozbawio­
ne własnych zasobów wodnych. 
Przerabianie słonej wody może 
odbywać się już w czasie r-jjsu, 
a wyprodukowana wodę słodką 
statek może przechowywać we 
wAasayoh zbiornikach. 

ZŁOWIEK — nie ma wdzięcz­
niejszego tematu. A jeszcze te­
raz, gdy wiedza uczyniła tak 
wiele dla poznania naszej jaźni, 
gdy otrzymujemy niemal goto­
we mapy plastyczne naszego 

stanu duchowego, zainteresowanie ukry 
tymi bądź jawnymi motywami postępo­
wania stało się jeśli nie autentyczną 
potrzebą, to przynajmniej modą. 

I z tego też względu z najwyższą uwa­
gą słuchają telewidzowie np. wspania­
łych gawęd dra Fiutowskiego („Maga­
zyn medyczny") czy dr Bielickiej, z tej 
samej też racji chłoną to wszystko co 
w ich przekonaniu pozwala się im zde­
finiować , a choćby tylko jako tako zro 
zumieć. 
Wykorzystując tę ludzką, osobistą, pros 
perity teleuńzja rozpoczęła i o swojej 
Wszechnicy cykl „Między nami, ludź­
mi". Po pierwszym programie trudno 
sądzić całość, ekspozycja wskazuje jed­
nak na to, że będziemy rozmawiali o 
moralności, etyce, zdrowym rozsądku i 
obyczajach. W inauguracyjnej dyskusji 
jej uczestnicy starali się określić posz­
czególne zjawiska, czym zresztą wpro­
wadzili pewien zamęt wśród widzów, 
jako że ci ostatni z grubsza znają różni­
ce między moralnością a zdrowym roz­
sądkiem, zdają sobie też sprawę z od­
rębności moralności i obyczajów. No, 
ale że to pozycja naukowa, a nauka jest 
po to, aby ludziom przecierać oczy i 
szlaki, więc uściślenie pewnych pojęć 
jęst buć może na miejscu* 

W tym samym programie powołano 
się na Sokratesa, który powiedział, że 
moralność to wiedza. Co znaczy iż nie­
moralnie postępują ci, którzy nie wie­
dzą jak należy postępować. Definicja 
dość przejrzysta, żeby nie szukać dale­
ko sprawdzająca się dokładnie na dzie­
ciach. I jeśli z tego, niezbyt zresztą do­
skonałego punktu widzenia rozpatrywać 
osobowość człowieka, to wnioski będą 
się nasuwały stosunkowo łatwo. 

Tak też było i w sąsiadującym z 
Wszcchnicą programie „Kogo szanować" 
z cyklu „Człowiek a ziemia". Pytanie 
brzmiało: kto jest autorytetem na wsi 
i jak się ten autorytet zdobywa? Pro-

jej efektami. Na wsi coraz więcej jest 
ludzi mądrych, wykształconych, war­
stwa wiejskiej inteligencji jest w tej 
chwili znacznie grubsza niż przed laty, 
uznanie zdobywa więc i ten z dyplomem 
i ten z głową i sercem. Tylko kobietom 
trudno jeszcze przebić się przez gąszcz 
wielowiekowych nawyków, uprzedzeń 
ale powoli i one zdobywają sobie należ 
ne miejsce. 

W tym telewizyjnym tygodniu zbli­
żeń do człowieka nie brakło i fabrycz­
nej introspekcji. Program „Fabrycziie 
zbliżenia", mimo wszelkie powierz­
chowności pozwolił poprzez telewizyjne 
łamy zakładowej prasy czterech fabryk 

blem interesujący, bo ludzki. Ważna 
jest niezwykle mechanizacja prac polo­
wych, sprawą gardłową jest zwyżka lub 
zmika plonów > ale co z tych faktów 
wynika — rzadko się nad tym zastana­
wiamy. A pomyśleć warto, bo przecież 
na polskiej wsi, przeżywającej skompli­
kowany i nierównomierny rozwój, 
kształtuje się też nowy człowiek, nowy 
rolnik, nowy gospodarz. W tradycji wsi 
znajdował się szacunek dla wielkiego 
posiadacza, co zresztą miało bardziej e-
konomiczne niż moralne uzasadnienie. 
Skoro jednak znikł wyzysk, zatarły się 
wyraźne różnice klasowe, na znaczeniu 
zyskał mądry rolnik, człowiek .światły, 
kulturalny. Ten, który dużo wie i umie 
z tej wiedzy skorzystać nie poniżając 
innego człowieka. Powiedziano, szacu­
nek zdobywa się przez szacunek dla in­
nych pracowników, zdobywa się pracą,, 

(Warszawa, Poznań, 
brzeg) wglądnąć w 
dzień, którego dominującymi akcentami 
są: jakość produkcji, modernizacja za­
kładu, dyscyplina pracy, wreszcie przy­
stosowywanie się człowieka do wymo­
gów wielkoprzemysłowej produkcji. I 
choć ten ostatni problem był niedawno 
dokładniej przedstawiony w programie 
„Janosik idzie do fabryki", to potwier­
dził się w przypadku Tarnobrzega, 
przedsiębiorstwa, które zmieniło psychi 
kę okolicznych mieszkańców. Wzboga­
ciło o nowe, doznania i wartości. 

Poszukiwanie prawdziwego człowieka 
trwa. I nawet jeśli odbywa się ono przy 
pomocy krótkich, przyczynkarskich pro 
gramów, to przecież raz po raz zwraca 
uwagę iż to co najlepsze, a także i to 
co najgorsze — jest w nas samych. 

(B — ZETEM) 

Bielawa, Tamo 
zwykły dzisiejszy 

^USiiO 
Sukces? 1887 r. 

(Inf. wł.) 

Dysponujemy pełnymi wy­
nikami zbiórki na Społeczny 
Fundusz Budowy Szkół i in­
ternatów w województwie w 
roku ubiegłym. Wynika z nich, 
że zebraliśmy łącznie 29.874 tys. 
złotych, przekraczając o ponad 
4 miliony złotych pierwotne 
roczne założenia świadczeń. 
0 taką też sumę będzie można 
zwiększyć pomoc dla szkolnic­
twa koszalińskiego. 

Pierwszy, jak pamiętamy, 
roczne założenia wpłat wyko­
nał — jak w latach poprzed­
nich — powiat bytowski. Na­
tomiast w największym stop­
niu przekroczyło plan miasto 
Koszalin (140 procent), następ­
nie zaś powiaty słupski i mia­
stecki. Założeń nie wykonały 
tylko dwa powiaty: człuchow-
ski i świdwiński. 

Jak zwykle też najlepsze re­
zultaty dała zbiórka w środo­
wisku robotników i pracowni­
ków zakładów pracy i instytu­
cji. Ale znacznie większą po­
wszechnością cieszyła się w 
tym roku zbiórka na wsi, wzbo 
gacając w końcowym efekcie 
konta SFBS:I o ponad 5,5 min 
złotych. Z nadwyżką wykona­
ło swoje deklaracje środowi­
sko rzemieślnicze i spółdziel­
czość, wolne zawody, przemysł 
1 handel prywatny. 

Wyniki ubiegłoroczne są do­
brym prognostykiem dla z»iór-
ki w roku bieżącym. Zewsząd 
też dochodzą nas wieści o po­
myślani starcie. Tak np. mie­
szkańcy powiatu sławieńskiego 
w pierwszej dekadzie stycznia 
wpłacili na SFBSil ponad 100 
tysięcy złotych. Gromada 
Wierzchowo w powiecie szcze­
cineckim zameldowała już w 
dniu 12 stycznia o pełnym 
wykonaniu rocznych założeń 
zbiórki. Jej mieszkańcy ofia­
rowali na budowę szkół i in­
ternatów ponad 32 tys. zł! (tk) 

Notatnik morski 
POWOLNY REKORDZISTA 

Kraby uważano dotychczas za 
czołowych domatorów mórz. Po­
gląd ten obalili ostatnio angielscy 
uczeni. Jeden z oznakowanych 
przez nich krabów przebył w cią­
gu 19 miesięcy 220 kilometrów. 

HOLENDERSKIE 
PRZYGOTOWANIA 

Jeden z holenderskich koncer­
nów rozpoczął przygotowania do 
produkcji urządzeń do budowy 
statków o tonażu do... 900 tys. 
DWT. Wejdą one w skład wypo­
sażenia gigantycznej stoczni dla 
olbrzymów. 
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CZY WOLNO MŁODZIEŻY 
SZKOLNEJ 
CHODZIC DO KAWIARNI? 

Ucznowie ZSZ w Złotowie: 
Czy jest jakiś przepis lub u-
stawa zabraniająca młodzie­
ży szkolnej wstępu do ka­
wiarni? Dlaczego kierownik 
internatu naszej szkoły za­
bronił uczniom kategorycz­
nie odwiedzania kawiarni? 
Gdzie mamy chodzić w wol­
nych chwilach? Podobnego 
zarządzenia nie wydano w 
żadnej inej szkole średniej 
w Złotowie. 
Na podstawie regulaminu ra 

mowego ogłoszonego przez Mi­
nisterstwo Oświaty i Szkolnie 
twa Wyższego w Dzienniku U-
rzędowym, rady pedagogiczne 
opracowują szczegółowe regu 
laminy ustalające prawa i obo 
wiązki uczniów danej szkoły. 
Mimo, że nie ma ogólnego prze 
pisu zabraniającego młodzieży 
szkolnej uczęszczania do ka­
wiarni, dyrekcje poszczegól­
nych szkół mają prawo wydać 
taki zakaz. O ostrzejszych ry­
gorach mogą np. decydować 
wyniki nauczania i zachowa-
wanje młodzieży ponadto wa­
runki w jakich pracuje szkolą. 
Decyzje władz szkolnych po­
dyktowane są troską o dobro 
uczniów, zaś o zakazie uczęsz­
czania do kawiarni decyduje 
charakter lokali znajdujących 
się w mieście. Przypominamy 
poza tym , że za to jak spędza­
ją czas wolny od nauki wycho 
wankowie internatu odpowie­
dzialne jest jego kierownictwo 
toteż nie widzimy nic dziwne 
go że zabroniono odwiedzania 
kawiarni młodzieży, która ma 
przecież do dyspozycji własną 
odpowiednio wyposażoną świe 
tlicę. (beś) 

KURSY NOT DLA 
WYKWALIFIKOWANYCH 
ROBOTNIKÓW I MISTRZÓW 

Naczelna Organizacja Tech­
niczna w Koszalinie informuje, 
że zamierza organizować ko­
respondencyjny kurs przygoto 
wawczy do egzaminu na tytuł 
robotnika wykwalifikowanego 
i mistrza w zawodzie elektry­
ka. Warunkiem przyjęcia na 
kurs robotnika wykwalifikowa 
nego jest świadectwo ukończę 
nia siódmej klasy szkoły 
podstawowej i 4 lata prakty­
ki w zawodzie; dla mistrza e-
lektryka świadectwo ukończę 
nia 7 klas szkoły podstawowej 
i 7 lat praktyki w zawodzie. 
Koszt kursu za jednego uczest 
nika wynosi 300 zł. Zajęcia 
odbywać się będą dwa razy w 
miesiącu bez oderwania od 
pracy. 

Zgłoszenia przyjmuje Od­
dział Wojewódzki NOT w Ko 
szalinie ul. Jana z Kolna nr 38. 

WYBIERAMY ZAWÓD 
I SZKOŁĘ 

Mieczysław G. ze Swidwi 
na — Gdzie można uzyskać 
informacje o szkołach dla 
absolwentów klas ósmych? 
Jakie trzeba załatwić formal 
ności, aby uczeń mógł w od 
powiednim czasie znaleźć 
się na liście ubiegających 
się o przyjęcie do danej 
szkoły? Jak należy postępo­
wać przy przeniesieniu do 
szkoły w innym wojewódz­
twie? 
Wojewódzka Poradnia- Wyeho-

wawcio-Zawodowa Kuratorium O-
kręgu Szkolnego wydała „Infor­
mator o szkolnictwie zawodowym 
i średnim ogólnokształcącym w 
wojewódzwie koszalińskim dla 
absolwentów szkół podstawowych, 
przysposobienia rolniczego i li­
ceów ogólnokształcących na rok 
szkolny 1968/69". Oprócz adresów 
szkół zawiera on krótką charak­
terystykę 65 zawodów, których 
można wyuczyć się w szkołach 
naszego województwa. W infor­
matorze zamieszczono też dane o 
internatach, czasie trwania nau­
ki w danej szkole oraz planowa­

nej liczbie miejsc w klasach pier­
wszych. 

W tym tygodniu ta interesująca 
ośmioklasistów i ich rodziców 
publikacja znajdzie się we wszy­
stkich powiatowych poradniach 
wychowawczo-zawodowych. Pora­
dnie roześlą informatory do wszy­
stkich szkół ośmioklasowych, wy­
działów zatrudnienia prezydiów 
powiatowych rad narodowych, za­
rządów powiatowych Ligi Kobiet 
i organizacji młodzieżowych oraz 
do cechów rzemiosł różnych. Ża­
den uczeń nie powinien więc 
mieć kłopotów z zapoznaniem z 
treścią informatora. Z wszelikiimi 
wątpliwościami zaś należy się 
zgłaszać do poradni wychowaw­
czo-zawodowych, znajdujących się 
w każdym powiatowym mieście. 

Szczegółowych informacji o o-
bowiażujących przy składaniu po­
dań formalnościach udzielać będą 
szkoły po otrzymaniu odpowied­
nich zarządzeń. 

Przy składaniu podań do szkół 
średnich i zawodowych w innych 
województwach nie obowiązują 
żadne dodatkowe przepisy. Jeśli 
natomiast chodzi Panu o przenie­
sienie ucznia do szkoły tego same­
go typu (np. w związku ze zmia­
ną miejsca zamieszkania) należy 
tę sprawę załatwić poprzez in­
spektorat oświaty lub kuratorium 
(o ile szkoła nie podlega inspek­
toratowi). (beś) 

PIES Z KAGAŃCEM LUB NA 
SMYCZY 

Czytelnik J. M. Jakie przepisy 
regulują sprawę trzymania psów 
na uwięzi lub prowadzenie ich 
na smyczy? 
Art. 46 o wykroczeniach stano­

wi, że kto nie zachowuje należytej 
ostrożności przy trzymaniu nie­
bezpiecznych dla otoczenia zwie­
rząt, podlega karze w postępowa­
niu administracyjnym, a art. 43 
— że kto nie zachowuje zwykłych 
środków lub nakazanych środków 
ostrożności przy trzymaniu zwie­
rząt podlega karze grzywny do 
30 zł. Ponadto Zarządzenie Prezy­
dium WRN Nr 28 z 1958 r. postana­
wia, iż psy myszą być trzymane 
na łańcuchach, smyczy, posiadać 
kagańce itp. zabezpieczenie, (zet) 

SAD ŻĄDA 
TEJ INFORMACJI... 

S. K. Sławno: Odpowia­
dam za rozstrój zdrowia oso 
by, która skarży mnie o od 
szkodowanie. Twierdzi przy 
tym, że w szpitalu leżała 
miesiąc, a ja wiem, że prze­
bywała tam tylko dwa tygod 
nie. Izba przyjęć odmówiła 
mi informacji. Co robić? 
Nie widzimy żadnych trud­

ności. Należy powiedzieć sądo 
wi, że powód leżał w szpitalu 
tylko dwa tygodnie, wyjaśnić, 
że odmówiono Panu odpowied 
niej informacji i zgłosić wnio­
sek (można ustnie, na rozpra­
wie), by sąd zażądał danych 
ze szpitala, który w tym przy 
padku informacji nie odmó­
wi. (Pa-b) 

KREDYT DLA 
NIEROLNICZYCH 
MIESZKAŃCÓW WSI 

J. D. pow. Zlotów. Miesz­
kam na wsi i pracuję w u-
społecznionym zakładzie 
PBRoi. Chcąc nabyć telewi­
zor na raty, zwróciłem się o 
kredyt do ORS w Złotowie. 
Tam zażądano zaświadczenia 
z SOP iż nie posiadam za­
dłużenia. Zaświadczenia ta­
kiego nie otrzymałem i nie 
mogę otrzymać kredytu z 
ORS. Kto powinien udzielać 
kredytu nierolniczym miesz­
kańcom wsi? 
15 czerwca 1967 roku nastą­

piło porozumienie pomiędzy 
ORS a Spółdzielnią Oszczędno 
ściowo-Pożyczkową w sprawie 
podziału działalności. W myśl 
zawartego porozumienia zatru 
dnieni w instytucjach i przed 
siębiorstwach w miastach ko­
rzystają z usług ORS, a rolni 
cy oraz mieszkańcy wsi zatrud 
nieni w PGR, POM i innych 
placówkach mających swoje 
siedziby na terenie wsi obsłu 
giwani są przez SOP. Zarów­
no starający się o pożyczkę 
jak i żyranci odpowiadają jed 
nakowym wymogom tak w 
ORS jak i w SOP. Jeśli więc 
Pana zakład pracy ma swoją 
siedzibę w mieście, kredytu 
winien udzielić ORS, a jeśli na 
wsi — SOP. (zet) 

s 
ZAKŁAD GAZOWNICZY W KOSZALINIE -

O F E R U J E  
od 1 kwietnia 1968 roku 

o®®*® t r a n s p o r t  i  r o z ł a d u n e k  

WĘGLA WSADOWEGO 
ZE STACJI PKP DO GAZOWNI 

W KOSZALINIE 
W bieżącym roku należy przetransportować i rozła­
dować 30.000 ton węgla wsadowego. 
Na podstawie przyjętej oferty podpiszemy umowę o 
transport i rozładunek węgla na czas nieograniczony. 
Do zadań Zleceniobiorcy należeć będą również sprawy 
spedycyjne łącznie z ryzykiem za przestój wagonów. 
O przyjęciu oferty należy powiadomić tut. Zakład w 
terminie DO 1 LUTEGO 1968 r. K-233 

l (PSIHI 

/ s v _ 

— Widzisz, o-
ni sobie zwy­
czajnie plotku­
ją... 

Rys. AMl 

PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT KOLEJOWYCH NR 15 

s fi r z e cf «i 
przedsiębiorstwom państwowym lub spółdzielniom 

pracy 

K U T E R  R Y B A C K I  
drewniany o wymiarach 12X5X2, typ Certe 1. 

maksymalna nośność 1 t. 
Bliższych informacji udziela PRK-15 GŁÓWNE KIE­
ROWNICTWO BUDÓW 15/5, SZCZECIN, UL. PIE­
SZA 8. K-ll/B 

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO 
B U D O W N I C T W A  M I E J S K I E G O  

Z SIEDZIBĄ W CZĘSTOCHOWIE 

proponuje wymianą 20 miejsc 
wczasowych 

WE WŁASNYM OŚRODKU WCZASOWYM 
W 4-OSOBOWYCH DOMKACH 

CAMPINGOWYCH, 
z pełnym wyposażeniem, położonym w dolinie Soły, 

wśród gór i lasów iglastych 
W MIĘDZYBRODZIU BIALSKIM. 

POW. ŻYWIEC 
w sezonie wczasowym lipiec, sierpień 1968 r. 

na mie[sce w ośrodku położonym 
nsid morzem 

Informacje WPBM Częstochowa, ul. Bór 61, Sekcja 
Socjalna tel. 26-81. K-144-0 

ZARZĄD SPÓŁDZIELNI PRACY USŁUGOWO-PRODUK­
CYJNEJ PRZEMYSŁU SKÓRZANEGO „DOBRY BUT" W 
KOSZALINIE, UL. P. FINDERA 115 ogłasza PRZETARG 
OGRANICZONY na sprzedaż samochodu marki nysa typ N/59 
nr rej. EK 18-75. Przetarg odbędzie się w siedzibie Spół­
dzielni w dniu 8 II 1968 r. Cena wywoławcza 20 tyis. zł. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwowe, 
spółdzielcze oraz osoby prywatne uprawnione do zakupu. 
Biorący udział w przetargu obowiązani są wpłacić wadium 
w wysokości 10 proc. ceny wywoław-czej w NBP II O/M 
konto 650-6-85 do dnia 7 II 1968 r. Zastrzega się prawo unie.-
ważnienia przetargu bez podania przyczyn. K-232 

MIEJSKI ZARZĄD BUDYNKÓW MIESZKALNYCH W 
BIAŁOGARDZIE ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na: 1) wykonanie remontów kapitalnych budynków miesz­
kalnych łącznie z odnowieniem elewacji za 1500 tys. zł; 2) 
pobudowanie budynku na pomieszczenia zastępcze o 16 iz­
bach za 412 tys. zł, przy ul. Świętochowskiego 34. Wszel­
kich informacji udzieli Dział Nadzoru MZBM Białogard, ul. 
Buczka 1. W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa 
pańistwowe, spółdzielcze i prywatne. Otwarcie ofert nastąpi 
po upływie 8 dni od daty ogłoszenia przetargu. MZBM za­
strzega sobie prawo wyboru oferenta bez podania przyczyn. 

K-229 

MIEJSKI ZARZĄD BUDYNKÓW MIESZKALNYCH W 
WAŁCZU ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie robót elewacyjnych na budynkach mieszkalnych po­
łożonych na terenie miasta Wałcza. Zakres robót; tynkarskie 
(tynki szlachetne nakrapiąne) oraz malarskie. Dokumentacja 
techniczna na ww roboty wyłożona będzie do wglądu.w Dzia­
le Technicznym MZBM w Wałczu codziennie w godz. od"8 
do 10. Termin wykonania robót do dnia 31 X 1968 r. Oferty 'l 
w zalakowanych ktygęrtach składać należy na adres Miejski . • 
Zarząd Budynków ftKeszkalnych w Wałczu, al. Zwyc. WP '* 
nr 21 w terminie do dnia 5 II 1988 r. Komisyjne otwarcie 
ofert nastąpi w dniu 7 II 1988 r., o godz. 11, w biurze MZBM. 
Udział w przetargu brać mogą przedsiębiorstwa państwowe, 
(spółdzielcze craz prywatne. MZBM zastrzega sobie prawo 
wyboru oferenta. K-228 

OGŁOSZENIA DROBNE 
PRZYJMĘ dwóch czeladników o-
raz dwóch uczniów w zawodzie 
stolarskim. Kobylnica, Główna 11, 
Roman Kleban. Gp-124-0 

ZARZĄD Wojewódzkiej Rzemieśl­
niczej Spółdzielni Pracy Kominia­
rzy w Szczecinku unieważnia 
zagubioną pieczątkę następującej 
treści: Woj. Rzem. Sp-nia Pracy 
Kominiarzy w Szcz,."óiniui Okręg 
Nr 11/3 w Drawsku, ul. Walki 
Młodych 1, tel. 117. K-235 

DYREKCJA Siawieńskich Zakła­
dów Przemysłu Terenowego w 
Darłowie zgłasza zgub enie tablicy 
rejestracyjnej nr EV 11-08 ciągni­
ka ursus C-325. K-234 

DYREKCJA Zasadniczej Szkoły 
Obuwniczej Słupsk zgłasza zgu­
bienie legitymacji szkolnej Stani­
sława Zyszkiewicza. Gp-163 

KASY ogniotrwałe — waga r.d (>00 
do 3000 kg — sprzedam. Wiado­
mość: Walcz, Warsztat SSusarskł-. 
nL Mowomiejska 11, tel. J<n. 

<7p-170-0 

ZAMIENIĘ mieszkanie w willi 
dwurodzinnej, centrum Koszalina, 
kwaterunkowe, trzypokojowe z 
centralnym ogrzewaniem i ogró­
dek z możliwością budowy garażu 
na dwa mieszkania oddzielne je- I 
dnopokojowe z kuchnią w nowym j 
budownictwie. Wiadomość: Kosza­
lin, Biuro Ogłoszeń. Gp-171 , 

DWA pokoje z kuchnią, nowe bu- ! 
downiclwo w Koszalinie, żarnie- I 
nię na podobne z możliwością lio-
dowli. Wiadomość: Koszalin, Biu­
ro Ogłoszeń. Gp-172 

POTRZEBNA pomoc domowa. — 
Koszalin. Dzieci Wrzesińskich 30/4. 

Gp-175 

WYDZIERŻAWIĘ w Słupsku po­
mieszczenie na lokal. Adres v;ska-
że „Glos Słupski". Gp-173 

POLSKI Związek Motorowy — O-
śrorlek Szkolenia Motorowego w 
Kaszarnie — zawiadamia, że 
prryjiauje zapisy na kurs kie­
rowców !kat. III plus IV prawa 
ja a-dy. O; warcie kursu w dniu 
i lutego i%'8 r., godz. 17, w O-
środku Szkolenia Koszalin, ul. Ka­
szubska 21, tel. 5S-6L. K-230-0 

KORESPONDENCYJNE 5-LETNIE TECHNIKUM 
WODNYCH MELIORACJI W SŁAWNIE 

ogłasza ZAPISY 

nss semestry od I do X (klasy t-V) 
Przyjmowani są pracownicy z ukończoną szkołą pod­
stawową i ukończonym 18 rokiem życia. 

Kandydaci ze świadectwem szkoły średniej przyjmo­
wani są na wyższe semestry. 
Podanie, życiorys, ostatnie świadectwo szkolne i skie­
rowanie (zgodę) zakładu pracy należy przesłać DO 15 
LUTEGO 1968 r. pod adresem: Państwowe Technikum 
Wodno-Meliocacyjne w Sławnie, I Pułku Ułanów 13. 
Absolwenci uzyskują TYTUŁ TECHNIKA i prawo 
wstępu na wyższe uczelnie^ K-196-0 

PAŃSTWOWY OŚRODEK MASZYNOWY 
W BOBOLICACH, POW. KOSZALIN 

~ e#sasmisa 

wszystkich posiadaczy rozrzutników wapna 
TYPU RCW-2 

że DOKONUJE REMONTÓW K A P I T A L N Y C H  
w ramach specjalizacji ustalonych 

przez WZPMR w Koszalinie. 
Remonty kapitalne ww maszyn zakład nasz wykonuje 
dla posiadaczy z całego województwa koszalińskiego 
Z DNIEM 1 STYCZNIA 1968 r. 
Prosimy o zgłaszanie potrzeb w zakresie remontów w 
roku 1963, w jak najkrótszym terminie, w celu zabez-

ijj pieczenia wykonawstwa na okresy eksploatacyjne. 
III K-215-0 :^S====B:=SS==S|^^=;B g B g B 

SŁUPSKI ZAKŁAD PRZEMYSŁU MASZYNOWEGO LEŚ­
NICTWA W SŁUPSKU, UL. SZCZECIŃSKA NR 17 ogłasza 
publiczny PRZETARG NIEOGRANICZONY na budowę po­
mieszczenia warsztatowego o powierzchni 218 m2. Zakres 
robót obejmuje wykonanie prac konstrukcyjnych, murowych 
i pokrywczych. Termin wykonania prac — II—III kwartał 
1963 r. Dokumentacja do wglądu w Dziale Gł. Mechanika. 
Termin składania ofert do dnia 2 II 1968 r. Otwarcie ofert 
nastąpi w dniu 3 II 1968 r., o godz. 19, w biurze dyrekcji. 
Na otwarciu przetargu obecność oferentów obowiązkowa. 
W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa uspołecz­
nione, nieuspołecznione, rzemieślnicze i indywidualne. Za­
strzegamy sobie prawo dowolnego w.ybotru oferenta i od­
wołanie przetargu bez podania przyczyn. K-218-0 

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA ROLNICZEGO W 
BYTOWIE, UL. DWORCOWA 17 zatrudni 4 KIEROWNI­
KÓW BUDOWY z wyższym lub średnim wykształceniem 
technicznym 'i uorawnieniami budowlanymi oraz INŻYNIE­
RA BUDOWLANEGO na stanowisko GŁÓWNEGO INŻY­
NIERA. Mieszkania zapewnione. K-194-0 

KOSZALIŃSKIE ZAKŁADY MASZYN LAMPOWYCH W 
KOSZALINIE. UL. POLSKIEGO PAŹDZIERNIKA 11 za­
trudnią natychmiast następujących pracowników: INŻYNIE­
RÓW i TECHNIKÓW na stanowiska: st. konstruktorów, st. 
technologów, st. energetyka, mistrzów, kierownika Sekcji 
Zakupów In w es t.; ST. EKONOMISTÓW na stanowiska—pla­
nowania produkcji, transoortu, zaopatrzenia, d. s. analiz; 
TOKARZY, FREZERÓW, SZLIFIERZY, BRAKARZY, ELEK­
TRYKÓW, SPAWACZY, HYDRAULIKA ze znajomością c.o. 
oraz ROBOTNIKÓW NIEWYKWALIFIKOWANYCH do gru­
py gospodarczo-tiransportowej Warunki pracy i płacy do 
uzgodnienia na miejscu. W stosunku do pracowników umy­
słowych wymagane jest wykształcenie wyższe lub średnie. 
Reflektujemy tylko na pracowników miejscowych lub z do-
jazdami do pracy z pobliiskich miejscowości. K-191-0 

ZARZAD GS W SIANOWIE zatrudni natychmiast PRA­
COWNIKÓW na nasteoujące stanowiska: PLANOWANIA 
1 SPRAWOZDAWCZOŚCI, FINANSÓW, LIKWIDATURY 
MASZYNISTKI. REFERENTA KONTRAKTACJI I SKUPU 
orąz STOLARZY. Warunki pracy i płacy do uzgodnienia 
z Z ar za dem GS na miejscu. K-204 

KOSZALIŃSKI URZĄD MORSKI W SŁUPSKU zatrudni 
natychmiast EKONOMISTĘ z wyższym wykształceniem naj­
chętniej ze soecjalnościa ekonomiki portowei i co najmniej 
4-letnią praktyka oraz INŻYNIERA HYDROTECHNIKA z 
co najmniej 3-letnią praktyką zawodową. K-203 

ZAKŁADY PRZEMYSŁU TORFOWEGO W SZCZECINKU, 
UL. S MAJA NR 2 zatrudnią natychmiast RADCE PRAW­
NEGO. Ponadto z dniem 31 marca 1968 zatrudnia KIEROW­
NIKA ZAKŁADU PRZEMYSŁU TORFOWEGO W NOWYM 
CHWALIMIU — wymacane wvkształcenie wyższe lub śred­
nie. odoowiadaiace w nrzemyśle torfowym. Warunki płacv 
do omówienia na miejscu w ZPT Szczecinek. Mieszkanie 

•służbowe dla kierownika ZPT Nowy Chwalim zapewniamv. 
I K-20-n 

DYREKCJA TERENOWYCH ZAKŁADÓW GASTRONO­
MICZNYCH W KOSZALINIE Z SIEDZIBĄ W SŁUPSKU 
zaangażuje PRACOWNIKA UMYSŁOWEGO do pracy tere­
nowej. Wymagane jest wykształcenie średnie i co najmniej 
2-letni staż pracy w handlu. K-208-0 

POHZ BOBROWNIKI GOSPODARSTWO HODOWLI ZARO­
DOWEJ ŚWITAŁY, p-ta Wielka Wieś, pow. Słupsk zatrud­
ni natychmiast 5 RODZIN DO PRACY W NOWO POWSTA­
ŁEJ OBORZE oraz 3 RODZINY DO BRYGADY POLOWEJ i 
KONSERWATORA. Mieszkania zapewnione w nowym bu­
downictwie. Szkoła, przystanek PKS — 1,5 km. W okresie 
jesienno-zimowym dzieci dowożone są do szkoły i dokar­
miane. K-222 

PAŃSTWOWE WIELOOBIEKTOWE GOSPODARSTWO 
ROLNE RADACZ BAZA DĘBOWO, p-ta Parsęcko, pow, 
Szczecinek zatrudni natychmiast lub od 1 III 1968* r. •' 
2 TRAKTORZYSTÓW z prawem jazdy oraz KIEROWCĘ NA 
SAMOCHÓD PICK-UP wraz z nośnikiem narzędzi. Miesz­
kanie zapewnione. Przystanek autobusowy w miejscu. Od-, 
ległość od pow. miasta 4 km. Zgłoszenia kierować pod ww 
adresem- ;  K-221 
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Kłopoty z mlekiem 
— Jako jeden z klientów 

sklepu PSS nr 72 przy ul. 
Psie Pole zwracam się z prośbą 
o interwencję w sprawie do­
stawy mleka. Od pewnego cza 
su, niemal codziennie, w skle­
pie tym nie ma mleka już o 
godz. 8. Jest to duży kłopot 
dla okolicznych mieszkańców, 
gdyż najbliższy sklep nabiało­
wy mieści się przy ul. Mostni-
ka. O ile wiem, cały przydział 
mleka z naszego sklepu wyku­
pują rano hodowcy norek. Nie 
mam nic przeciwko temu, ale 
chyba w tej sytuacji trzeba 
zwiększyć przydział mleka dla 
lego sklepu. 

Na plenarnym posiedzeniu MIC FJN 

Mpślę - mięć piszę 

Penie 
Redaktorze! 

Moim skromnym zdaniem 
kierownictwu akcji walki 
ze śniegiem należałoby wy­
stawić zbiorowy pomnik. Pe 
wien poeta powiedziałby za 
pewne, że najlepiej ze śnie 
gu. Ale ja przecież nie je­
stem poetą i żeby nie obra­
żać czcigodnych koordynato 
rów ,proponuję inne tworzy 
wo. 

Pomijając jednak pomni­
ki — na ulicach nadal nie 
jest dobrze. Od tygodnia 
chlupie nam w butach, a to 
niezbicie świadczy, że od­
wilż. Tymczasem dopiero w 
połowie ubiegłego tygodnia 
zauważyłem, że zaczęto usu 
wać twardy, zlodowaciały 
śnieg z jezdni. Użyto przy 
tym ciężkiego sprzętu na gą 
sdenicach — jakby nie zna­
no prostych oskardów. Jak 
na ironię czyszczono takie 
ulice jak Pankowa czy Mic 
kiewicza. Tymczasem ulica 
Wojska Polskiego, gdzie po­
jazd za pojazdem w piętkę 
goni, jeździło się po dziu­
rach i wybojach. Degrada­
cja głównych ulic — czy 
jak? 

Poza tym chciałbym pana 
Redaktorze zapytać, czy to 
co leży na brzegach chodni 
ków w ogromnych pryz­
mach — nazywa się śnie­
giem. Brudne, ohydne 
wprawdzie ale kiedyś było 
białe. Zanim się to zakurzo 
ne tałatajstwo roztopi może 
spaść nowy śnieg. I co wte­
dy? Zasypie nas po kapelu 
sze. 

Ciekaw jestem także, 
gdzie się podziali sprzątacze 
uliczni? Czyżby z powodu 
przerwy w opadach białego 
„szaleństwa" puszczono ich 
na urlopy okolicznościowe? 
No dobrze, a kto .ma stu­
dzienki ściekowe oczysz­
czać? Nie przypuszczam, a-
by w ramach dobrej woli 
zrobił to „czynnik społecz­
ny". Tym bardziej^że ten o-
statni płaci za sprzątanie i 
chociaż chodniki i klatki 
schodowe są brudne, to on 
przynajmniej ma czyste su­
mienie. 

Z ukłonem — 

0 3-letnim pianie porządkowania ilasta 
Dziś, tj. 23 stycznia wyznaczono na godz. 17, obrady 

Miejskiego Komitetu Frontu Jedności Narodu. Głównym 
punktem porządku obrad będzie omówienie planu porząd­
kowania miasta w latach 1968—1970. 

Wydział Gospodarki Komu­
nalnej i Mieszkaniowej Prez. 
MRN opracował już projekt 
planu. Wstępnie analizowano 
go na jednym z ostatnich po 
siedzeń Prezydium MRN. 

W zakresie gospodarki mie­
szkaniowej plan przewiduje 
wykonanie elewacji na 125 bu 
dynkach, rozbiórkę 20 starych 
zdewastowanych domów oraz 
300 komórek, urządzenie 35 pla 
ców gier i zabaw dla dzieci, 
wykonanie kilkudziesięciu 
bram wjazdowych i naprawę 
bram zniszczonych, uporząd­
kowanie nawierzchni podwórek 
przez nawiezienie żużlu i wy­
łożenie trylinką. 

Duże zadania zakłada plan 
w zakresie budowy i kapitał 
nych remontów nawierzch­
ni ulic. M. in. bitumiczne na 
wierzchnie otrzymają ulice: 
Arciszewskiego, Kaszubska 
Niemcewicza, Grottgera, Mar 
chlewskiego, Malczewskiego. 
Wrocławska, Sportowa, Krzy 
wa i Przemysłowa. Wiele u-
lic jak np. Dąbrówki, Curie-
-Skłodowskiej, Niemcewicza, 
Grottgera i Wojska Polskie­
go — otrzyma zmodernizo­
wane oświetlenie uliczne. 
Jeśli chodzi o tereny zielone, 

przewiduje się wykonanie nad 
rzecznego bulwaru, między ul. 
Kilińskiego i Pawła Findera, 
remont skwerów przy ul. Sy-
gietyńskiego i Ogrodowej, u-
porządkowanie pasa zieleni 
przy ul. Kopernika i Bałtyc­
kiej oraz przy ul. Nad Śluza­
mi i Mierosławskiego. 

Odrębnym zagadnieniem 
jest kontynuacja zagospodaro­
wania Parku kultury i Wypo­
czynku nad Słupią. W jego re 
jonie planuje się budowę dwu 

kładek na Słupi dla ruchu pie 
szego, budowę otwartego base 
nu, dokończenie urządzania kq 
pieliska rzecznego na Słupi o-
raz przebudowę brodzika dla 
dzieci. Ponadto przygotowanie 
placu cyrkowego i kontynua­
cję umocnień brzegów Słupi. 

W grupie urządzeń komunał 
nych 3-letni plan porządkowa 
nia miasta przewiduje: odda­
nie do użytku hotelu miejskie 
go, przy ul. Dominikańskiej, bu 
dowę podziemnych szaletów 
ulicznych, budowę schroniska 
dla bezdomnych zwierząt, upo 
rządkowanie cmentarza łącz­
nie z doprowadzeniem wody i 
budową wewnętrznych dróg. 
Ponadto do ważniejszych za­
dań w tej grupie zaliczyć trze 
ba: budowę targowiska z po-
s<oiem d!a furmanek chłop­
skich w rejonie ulic: Kniazie-
wicza i Mierosławskiego, zle­
cenie opracowania doJrumenta 
cji na budowę hali targowej o-
raz założenie nowego ogrod­
nictwa Zarządu Zieleni Miej­
skiej. 

Dyskusja nad projektem pla 
nu — jest otwarta. Na wspom 
nianym już posiedzeniu Prezy 
dium MRN przedstawiono uzu 
pełniające propozycje zgłoszo­
ne przez poszczególne komisje 
MRN i wydziały Firez. MRN. 
W rezultacie do planu postano 
wiono dołączyć wiele dodat­
kowych zadań. M. in. zwiększe­
nie liczby reklam świetlnych 
zakładów usługowych i handlo 
wych, uporządkowanie terenu 
po byłym ogrodnictwie przy 
ul. Wolności, przeznaczonym 
na rozbudowę Szpitala Miej­
skiego, poszerzenie ul. Póznań 
skiej, przedłużenie ul, Arciszew 
skiego na odcinku od ul. Leś-

Poprawki w kroju 
Wzory garniturów opuszcza­

jące hale „Słupianki" nie cie­
szyły się dobrą opinią wśród 
odbiorców. Dlatego też zmniej 
szała się liczba zamówień, a 
wzrastały pliki reklamacji. Tak 
było jeszcze przed rokiem. 

chętnie kupują kążeją, liczbę 
garniturów. 

W ROKU bieżącym plan 
wartościowy przewiduje 
produkcję wartości 60 | 

min zł. Krawcy ze „Słupianki" i 
chcieliby szyć garnitury z ta- j 

Tyd/.ii'ń w KMPiK 
W środę 24 bm. o godz. 19 kie-

rownictwo Klubu Międzynarodo­
wej Prasy i Książki zaprasza na 
prelekcję reżysera BTD — Roma­
na Kordzińskiego pt. ..Ibsen a 
teatr współczesny". Należy dodać, 
że reżyser ten przygotowuje na. 
słupskiej scenie BTD jeden z bar­
dziej znanych dramatów tego au­
tora — ,.Dziką kaczkę"' oraz że 
odczyt ten będzie w pewnym 
stopniu uzupełnieniem prelekcji 
pt. ,,Problemy współczesnego tea­
tru", wygłoszonej niedawno przez 
dyrektora BTD — Andrzeja Zię­
bińskiego. 

W części wernisażowej klubu 
eksponowana jest wystawa barw­
nych reprodukcji pt. „Cejlon", 

W witrynach — foto-wystawka 
— „W rocznicę wyzwolenia War­
szawy". 

Wc/arz&nia 

I (WeSimraŁ 

Czas najwyższy, aby zastano­
wić się nad przyszłością -— 
powiedziała sobie wówczas za 
łoga oraz kierownictwo tej spół 
dzielni. 

I oto po roku odwiedziliśmy 
„Słupiankę". Powiększono po­
wierzchnie hal produkcyjnych, 
przybyło nowych i nowoczes­
nych maszyn (na zdjęciu) szcze­
gólnie do wykańczania ubrań. 
Dokupiono także ostatnio no­
wą krajarkę taśmową. Sło­
wem, już na pierwszy rzut oka 
można zauważyć zmiany. 

Po dokładniejszym obejrze­
niu magazynów, można także 
z łatwością spostrzec, że no­
we wzory garniturów nie mają 
wiele wspólnego z dawną kiep 
ską produkcją. Ubrania ma­
ją nowoczesną linię, są starań 
nie wykończone, a atrakcyjne 
tkaniny zjednują im wiele od 
biorców. Już teraz „Słupian-
ka" nie musi uganiać się za od 
biorcami. Sami przychodzą i 

nich materiałów, poszukiwa­
nych na rynku. Ponieważ jed- j 
nak zdolność produkcyjna jest i 
ograniczona, zmuszeni są szyć 
ubrania z „setki". Z kolei przy­
działy tego materiału są małe. 
I tak powstaje błędne koło... 

Tekst i zdjęcia 
A. Maślankiewicz 

• WCZORAJ na trasie Zelko-
wo — Słupsk wydarzył się wypa­
dek drogowy. Zderzyły się dwa 
samochody: autobus PKS oraz 
ciężarowy, należący do Browaru 
w Słupsku. Kierowca autobusu zo­
stał kontuzjowany i przebywa w 
szpitalu. 

• DWUNASTOLETNI Tadeusz 
S. ze wsi Niestkowo doznał opa­
rzenia drugiego stopnia szyi i 
klatki piersiowej. Chłopiec prze­
wieziony został do szpitala w 
Słupsku. 
« DO SZPITALA skierował rów­

nież Lekarz pogotowia 21-letnią 
Mirosławę M. z Kobylnicy, która 
oparzyła sobie wrzątkiem rosołu 
tułów i lewe przedramię. 
• WE WSI SKOKOWO NOWE 
pobity został dotkliwie 40-łetni 
Jan M. z Potęgowa. Lekarze po 
stwierdzeniu wstrząśnienia mózgu 
i złamania podstawy czaszki za­
wieźli poszkodowanego do szpi­
tala. 

© WE WSI ŁYSOWICE uległ 
wypadkowi podczas pracy 21-leini 
Władysław K. Piła tartaczna ra­
niła mu lew rękę. Obrażenia 
były tak rozległe, że zaszła ko­
nieczność przewiezienia ofiary 
wypadku do szpitala. 

© W NIESTKOWIE 67-letnda 
Maria B. upadła tak nieszczęśli­
wie, że doznała złamania kości 
lewego stawu skokowego. Leczy 
się w szpitalu. 

Studium Teatralne 
Jak nas powiadamia kierownic­

two PDK, Centralna Poradnia A-
roatorskiego Ruchu Artystycznego 
w Warszawie przyjmuje do 10 lu­
tego br. zgłoszenia na Studium 
Teatralne, przygotowujące do za­
wodu wysoko kwalifikowanego 
instruktora teatralnego. 

Szczegółowych informacji w 
sprawie zapisów oraz studiów u-
dziela Poradnia Metod yczno-In-
strukcyjna PDK, pl. Armii Czer­
wonej 2, pokój 12, tel. 33-46. 

Wykorzystali śnieg 
Trudno przewidzieć, czy jeszcze 

tej zimy będzie można jeździć na 
sankach lub nartach. Dlatego do­
brze zrobili nauczyciele z Zakładu 
Wychowawczego w Damnicy, wy­
korzystując poprzedni śnieg na 
przeprowadzenie zawodów dla 
młodzieży. 

W tej masowej imprezie starto­
wało 45 wychowanków. Na nie­
wielkich górkach w okolicy Dam­
nicy jeżdżono ńa sankach i nar­
tach. 

W konkurencjach dziewcząt 
zjazd na sankach wygrała Ala 
Banaszak przed Jadzią Żyjewską. 

Wśród chłopców — Zygmunt Ale­
ksandrowski przed Grzegorzem 
Perońskim. Natomiast zjazd na 
sankach parami wygrali: Tadeusz 
Bożek i Adam Wojnarowski. 

Bieg narciarski zakończył się 
zwycięstwem Lecha Czereśniaka 
przed Frankiem Ciuchtą. Slalom 
wygrał Leszek Bębeńc.a, uzysku­
jąc taki sam czas, co Franek 
Ciuchta. W zjeździe natomiast 
triumfował ten drugi. 

Odbył się także konkurs sko­
ków na ,.mini-skocz.ni", który 
wygrał Zdzisław Kozioł przed 
Zdzisławem Strużyńskim, (a) 

HURTOWNIA WP „ARGED" ! 
oraz MHD -- ART. PRZEMYSŁOWYMI W SŁUPSKU ^ 

o r g a n i s u f o ę  
w dniach od 23 do 31 stycznia 1968 r. 

w Domu Towarowym 
x w Słupsku 

(stoisko art. kosmetycznych, II piętro, dojazd windą) 

Karnawałowy Kiermasz 
Premiowany 

wód kwiatowych, kolońskich 
i  perfum. 

Każdy Klient, który dokona zakupu premiowanego ar­
tykułu upoważniony jest do ciągnięcia losu. 
W przypadku wyciągnięcia szczęśliwego losu otrzymuje • 
drugi taki sam artykuł bezpłatnie. K-237 ^ 

nej do skrzyżowania z drogą 
do wsi Krępa, wreszcie podję 
cie starań o rozebranie rudery 
u zbiegu ulic Wolności i Ko­
pernika, w której znajdują się 
magazyny PZGS. 

Wykonawcami zadań wyni­
kających z planu są-wszystkie 
przedsiębiorstwa komunalne. 
Niemniej zakłada się duży pro 
cent prac wykonać w czynie 
społecznym. 

Koordynatorem wszystkich 
poczynań będzie Wydział Go­
spodarki Komunalnej i Miesz­
kaniowej Prez. MRN. (II. M.) 

PIPS pamiąta 
o swych 

podopiecznych 
Rada Miejska Polskiego 

Komitetu Pomocy Społecz­
nej nie zapomina o swych 
podopiecznych. Wyrazem te 
go jest m. in. zorganizowa­
na przed kilku dniami w 
„Domu Seniora" choinka 
noworoczna dla najstar­
szych spośród nich. Wzięło 
w niej udział 60 osób, w 
tym w większości samotnych^-
którzy zaproszenie przyjęli 1  

ze szczególnym zadowole­
niem. 

Działacze komitetu przy­
jęli swych podopiecznych 
ciastkami, herbatą i słody­
czami, a każdy z nich otrzy 
mał także paczkę. Zorgani­
zowanie tego spotkania było 
możliwe dzięki darom prze 
kazanym przez niektórych 
prywatnych właścicieli pie­
karni oraz Oddział PSS. O-
gółem, Rada Miejska PKPS 
zgromadziła w ten sposób 
różnego gatunku słodyczy i 
ciastek wartości 3 tys. zł. 

I 
iiisi 

COGDZIEHKJEDY ! 
23 WTOREK 

Rajmunda 

m 

I "!P f 

PROGRAM I  
1322 m oraz UKF 66,17 MHa 

na dzień 23 bm. (wtorek) 

Wiad.: 5.00, 6.00, 7.00, 8.00, 12.06, 
15.00. 17,55. 20.00. 23.00, M.00 
1.00. 2.00, 2.55. 

5.06 Rozmaitość! rolnicze. 5.26 
Muzyka. 5.50 Gimnastyka. 6.10 Mu­
zyka. 6.45 Kalendarz rad. 7.05 Mu­
zyka i aktualności. 7.30 Piosenka 
dnia. 7.45 Błękitna sztafeta. 8.15 
Melodie rozr. 8.49 Mów, tec-hnika. 
9.00 Dla kl. IV — „Obrazki z na­
szej przeszłości". 9.20 Polskie me­
lodie lud. 9.40 Dla przedszkoli — 
„Pan słoń" — słuch. 10.00 „Łuna" 
— fragm. pow. I.. Barteiskiego. 
10.20 Mistrzowie baroku. 11.00 Dla 
kl. VIII — Wychowanie obywa­
telskie. 11.20 Gra orkiestra man-
dolinistów. 11.49 Rodzice a dziec­
ko. 12.10 Na swoiską nutę. !3.00 
Dla kl. VII i VIII — „Z wizytą 
w warszawskim Teatrze Wiel­
kim". 13.25 Z muzyki angielskiej. 
14.00 Cykl: „Karty z naszych 
dziejów". 14.15 Sportowcy wiejscy 
na stari. 14.30 Ulubione przeboje. 
15.05 Dla uczniów szkól średnich' 
„Biologia przyszłości". 15.25 Kon-
cert solistów. 15.45 Radiorekiama. 
16.00—19.00 Popołudnie z młodo­
ścią. 18.45 Kurs Jęz. ang. 19.00 
Praktyczna Pani. 19.05 Radiore­
kiama. 19.10 ,,Na warcie", 15.30 
Koncert. 20.30—23.00 Wieczór lite-
racko-muzyczny: 20.31 ,,Piofr t Ta­
tiana" — słuch. 21.36 Muzyka. 
21.50 Notatnik kulturalny, 2.2.00 
Koncert życzeń miłośnikpw muzy­
ki poważnej. 22.35 Studio piosen­
ki. 23.15 Sylwetka Komp.. A. Corel-
li. 0.10 Program nocny z Katowic. 

PROGRAM II  
367 m oraz  UKl*  69.92  MHz 

na dzień 23 bm. (wtorek) 

Wiad. r 5-00. 5.30. 6.30 T.30. 8.30. 
10.00. 12.00. 16.00. 19.00. 23.50. 

5.06 MuzyKa. 6.20 Gimnastyka 
6.40 Skrzynka PCK. 7.00 Muzyka. 
7.45 Piosenka dnia 7.48 Melodie 
na dzień dobry. 8.15 Kurs jęz. ros. 
8.35 Przegląd czasopism regional­
nych. 8.45 Wiązanka walców. 9.00 
Muzyka baletowa. 9.40 Z życia 
ZSRR. 10.05 Koncert orkiestry PR. 
10.50 „Dzień puszczyka". 11.10 W 
obiektywie nauki. 11.20 Poradnia 
rodzinna. 11.25 Z twórczości B. 
Bartoka. 12.25 Koncert rozrywk. 
12.50 „Lenin w oczach współcze­
snych". 13.00 Śpiewa A. Zubrzyc­
ka. 13.15 Koncert rozr. 14.00 Mu­
zyka polska. 14.30 Zielone sygnały. 
14.45 Błękitna sztafeta. 15.00 Kon­
cert rozr. 15.30 Dla dzieci: „Przy­
gody Tomka Sawyera". 16.05 Publ 
międzynar. 16.15—18.45 W Warsza­
wie i na Mazowszu. 18.45 Melodie 
rozr. 18.50 Uniw. Rad. 19.05 Muży-
ka i aktualności. 19.30 Kalejdoskop 
kulturalny. 20.00 Po raz pierwszy 
na antenie. 21.00 Z kraju 1 ze 
świata. 21.27 Krcnika sportowa 
i wyniki Totalizatora Sportowego. 
21.40 Koncert rozr. orkiestry PR 
w Łodzi. 22.35 Koncert. 23.00 Muzy­
ka taneczna. 

PROGRAM III  
na UKF 66,17 MHz W godz. 13—St 

na dzień 23 bm. (wtorek) 

19.00 Mała encyklopedia wielkie­
go dramatu — A. Arbuzów. 19.30 
Ballada po rosyjsku. 19:50 Muzyka. 

20.00 Rozszyfrowujemy piosenką. 
20.20 Niedziela bedz.e dla was. 
21.00 Wszystko o medycynie. 21.20 
1.200 sekund w rytmie rock and 
rolla. 21.40 Poezja ludowa. 21.50 
Opera tygodnia 22.00 Fakty dnia. 
22.07 Gwiazda siedmiu wieczorów! 
22.15 Dziesiąty odcinek „Potopu". 
22.45 Kompozytorzy — dzieciom. 
23.06 Muzyka nocą 23.50 Na do­
branoc śpiewa A. Gilberto. 

Itelefomy 

97 — MO. 
98 — Straż Pożarna. 
99 — Pogotowie Ratunkowe. 

TAXI 

51-37 — ul. Grodzka. 
39-09 — ul. Starzyńskiego. 
38-24 — plac Dworcowy. 

Tmrzumr 
Dyżuruje apteka nr 31 przy ul. 

Wojska Polskiego 9, tel. 28-93. 

i®*SFAWY 
MUZEUM POMORZA ŚRODKO­

WEGO — Zamek Książąt Pomor­
skich — czynne od godz. 10 do 16. 

KLUB „EMPIK" przy ul. Za­
menhofa — Wystawa grafiki Jana 
Michała Fabicha. 

g—K. I JM 
MILENIUM — Największe wido­

wisko świata (USA, od lat 11). 
Seanse o godz. 14, 17 i 20. 
POLONIA — Czterej pancerni 

i pies — lii seria (pol., od lat 7). 
Seanse o godz. 14 i 16.15. 
Dama z tramwaju (CSRS, od 

lat 14) — panoramiczny. 
Seanse o godz. 18.30 i 20.45. 
GWARDIA — Fifi-Piórko (fran­

cuski, od lat 14). 
Seanse o godz. 17.30 i 2G. 

USTKA 

DELFIN — Czterej pancerni 
i pies — II s. (polski, od lat 7). 

Kopciuszek w potrzasku (fran­
cuski, od lat 16). 

GŁÓWCZYCE 

STOLICA — Pod słońcem mdii 
(hinduski, od lat 12). 

Seans o godz. 20.30. er ; </< •>. y 5^. . 
UWAGA. Repertuar kin poda­

jemy na podstawie komunikatu 
Ekspozytury Centrali Wynajmu 
Filmów w Koszalinie. 

Piosenka ( komunikaty. 17.25 
„Spółdzielnie oszczędnosciowo-po-
życzkowe" — pogadanka. 18.00 
„Drogi aktywizacji" — rozmowa 
z przew. Prez. WRN mgrem Ta­
deuszem Makowskim. 18.10 „Baw 
się razem z nami" — grają i śpie­
wają ..Czerwone gitary". 18.30 
„Plon konkursów literackich" — 
felieton Czesława Kuriaty. 18.40 
Serwis Lnformac. dla rybaków 

prHUEwmjA 
na dzień 23 bm. (wtorek) 

10.20 „Spotkanie z nieprzyjacie­
lem" — I część filmu TV z >er:i: 

t„Sieci Saturna" prod. CSRS. 
11.35 Przerwa. 
16.55 Wiadomości. 
17.0o Dla młodych widzów — 

„Zima w obiektywie" <cz. II). 
17.20 Dla młodych widzów — 

„Zapraszam na wtorek wieczór". 
Wizyta u prof. A. Pawłowskiego. 

17.50 Nie tylko dla pań. 
18.10 „Sztuka nieznanych mi­

strzów" — film prod bułgarskiej. 
18.20 TV Kurier Warszawski. 
18.35 „Po szóstej". 
19.20 Dobranoc. 
19.30 Dziennik. 
20.05 „Odlot pułkownika" — do­

kumentalny program filmowy. 
20.25 Giełda piosenki. 
20.55 „Próby" — mies, kensum. 
21.25 „Spotkanie z nieprzyjacie­

lem" - film. 
22.40 Dziennik. 
22.55 Program na jutro. 

PROGRAMY OŚWIATOWE 

10.00 Dla szkół: kl. I — „Szczypie 
mróz, pada śnieg". 

11.55 Dla szkół: Język polski 
(kl. XI): E. Ionesco: „Nosorożec". 

12.35 i 16.20 Przysposobienie rol­
nicze — „Nawozy azotowe". 

KOSZALIN 
na falach Średnich 188,2 I 202,2 a 
oraz UKF 69,92 Mila 

PROGRAM 
na dzień 23 bm. (wtorek) 

7.00 Ekspres poranny. 17.00 Prze­
gląd aktualności Wybrzeża. 17.15 

,,Głos Słupski" — mutacja 
,,Głosu Koszalińskiego" w Ko­
szalinie — organu KW PZPR, 
Wydawnictwo Prasowe ..Głos 
Koszaliński" RSW „Prasa", 
Kwszalin. 

Redaguje Kolegium Redak­
cyjne, Koszalin, ul. Alfreda 
Lampego 20. Telefon Redakcji 
w Koszalinie: centrala 62-61 
do 65. 

„Głos Słupski", Słupsk, pl. 
Zwycięstwa 2, I piętro. Tele­
fony: sekretariat (łączv z kie­
rownikiem) — 61-95: dział ogło 
szeń — 51-95; redakcja — 54-66. 

Wpłaty na prennmerate (mie 
fHęczna — 13 zł, kwartalna — 
39 zł, półroczna — 78 zł, rocz-
na — 156 zł) przyjmują urzędy 
poczto%ve, listonosze oraz Od­
dział „Ruch". 

Tłoczono KZGraf., Koszalin, 
ul. Alfreda Lampego 18. 

B-4 
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Po c*ęc!ach wojskowych i gospodarczych 

* # 

zĘmu 

kategoryczne. Wydaje się tak 
że, że głosy sugerujące, iż po 
zmianach w polityce wojsko­
wej nastąpią również zmiany 
w polityce zagranicznej, że np. 
W. Brytania wycofując się z Da 
lekiego Wschodu zmieni też 
stosunek do amerykańskiej po 
lityki agresji w Indochinach, 
są jeszcze daleko przedwczes­
ne. I to niezależnie od tego, że 
USA wyraziły niezadowolenie 
oraz rozczarowanie z zapowie­
dzianego wycofania brytyj­
skich wojsk z terenów na 
wschód od Suezu, jak też z a-
nulowania kontraktu na samo­
loty F-lll. 

robotników zarabiających 
mniej niż 14 funtów tygodnio­
wo — pisze „Financial Times". 
Dla tych cięcia w dziedzinie 
socjalnej będą największym, 
ciężarem" „Lewica Labour Par 
ty — konkluduje „Financial Ti 
mes" — może argumentować 
z pełnym i słusznym uzasadnię 
niem, że dana przez premiera 
obietnica ochrony najbardziej 
potrzebujących zamieniła się w 
monetę wątpliwości jakości". 

Z drugiej jednak strony ten 
sam „Financial Times", mając 
na względzie interesy kół, któ­
re reprezentuje, twierdzi, iż 
ogłoszone przez rząd oszczędno 

•SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT • SPORT* SPORT* 

Już tylko 7 doi... Z plenum PKKFiT 

W sprawozdaniu, które 

ZAPOWIEDZ 
twardego" budżetu 

jGŁOSZONE w ub. wto­
rek oszczędnościowe de­
cyzje rządu brytyjskiego 

dotyczą dwóch grup wydatków 
państwowych Wielkiej Bryta­
nii: na cele wojskowe oraz na 
cele socjalne. 

W pierwszej grupie wydat­
ków militarnych zdecydowano 
się na anulowanie kontraktu 
na 50 samolotów F-lll zawarte 
go ze St. Zjednoczonymi 20 mie 
sięcy temu. Przede wszystkim 
zaś zdecydowano wycofać bry 
tyjskie oddziały z terenów po 
łożonych na wschód od Suezu, 
a więc z Singapuru i Zatoki 
Perskiej — w roku 1971. 

Z ekonomicznego punktu wi­
dzenia — są to postanowienia 
dotyczące oszczędności w wy­
datkach nie na rok bieżący, 
lecz na lata przyszłe. Tak więc, 
choć nie tylko lewica Partii 
Pracy może być zadowolona z 
przyjęcia przez rząd postulatu 
zredukowania rozdętego bud­
żetu wojskowego W. Brytanii, 
wiele głosów utrzymuje, iż pro 
ces wycofania oddziałów z Sin 
gapuru i Zatoki Perskiej po­
winien być znacznie przyśpie­
szony. 

Cięcia w budżecie wojsko­
wym mają również znaczenie 
polityczne. W przyszłości obec 
ność militarna W. Brytanii mo 
że być ograniczona tylko do 
Europy i rejonu Morza Śród­
ziemnego. Dlatego też wielu 
brytyjskich polityków twierdzi, 
że ostatnie oszczędnościowe de 
cyzje mają historyczne znaczę 
nie: zamykają bowiem ostatecz 
nie ten rozdział historii, w 
którym W. Brytania odgrywa­
ła czy też — jak ostatnio — 
próbowała odgrywać rolę siły 
światowej. Inni twierdzą i że 
jest to zaakcentowanie trwale 
go zwrotu W. Brytanii w kie 
runku wyłącznie Europy. 

Wydaje się, że jeszcze za 
wcześnie na stwierdzenia tak 

55 
Cięcia w drugiej grupie wy 

datków — na cele socjalne — 
spotkały się w Londynie z o-
strą krytyką ze wszystkich 
stron. Nie trzeba tłumaczyć, 
dlaczego obcięcie kredytów na 
budownictwo domów czynszo­
wych. przywrócenie opłat za 
lekarstwa w uspołecznionej 
służbie zdrowia, podniesienie o 
płat za usługi dentystyczne, o-
debranie darmowego mleka u-
czniom starszych klas i przesu 
nięcie o trzy lata reformy 
szkolnej (gwarantującej lep­
sze przygotowanie młodzieży 
do zawodu) budzi w Anglii o-
stre sprzeciwy. Organ londyń­
skiej City, Financial Times", 
przyznał otwarcie, że tego ro­
dzaju oszczędności uderzają 
przede wszystkim w grupę lu­
dzi najmniej zarabiających i 
najbardziej potrzebujących po 
mocy. Zapowiedziane podnie-
jsienie zasiłków rodzinnych i 
tnieszkaniowych będzie tylko 
częściowym wyrównaniem 
strat, poniesionych na skutek 
dewaluacji i stałego wzrostu 
cen. Nie będzie natomiast re­
kompensatą dodatkowych ciężą 
rów. „Mamy w kraju 2,5 min. 

ściowe kroki nie są wystarcza 
jące. Zdaniem organu City, ko 
nieczne jest podniesienie podat 
ków i zaostrzenie kontroli kre 
dytów dla zmniejszenia w tym 
roku chłonności rynku o 400 
min funtów szterlingów. Inny 
mi słowy, chodzi o całkowite 
zniwelowanie nawet najbar­
dziej ograniczonego wzrostu 
płac. 

Wydaje się, że nie są to tylko 
pobożne życzenia. Przedstawia 
jąc we wtorek oszczędnościowe 
decyzje, premier Wilson powie 
dział, iż prezentuje tylko pierw­
szą ich porcję. Przeglądy i re­
wizja ekonomiki będą dokony­
wane regularnie. To samo 
twierdził kanclerz skarbu Roy 
Jenkins, zapowiadając otwarcie, 
iż wzrost zarobków zmusi go 
do nałożenia podatków tak, 
aby podewaluacyjny sukces 
funta był w pełni zabezpieczo­
ny. 

Kiedy to nastąpi? Przypusz­
cza się, że w połowie marca, 
kiedy zostanie ogłoszony nowy 
budżet W. Brytanii, który zda­
niem kanclerza skarbu będzie 
budżetem „twardym". 

ANDRZEJ NOWALINSKI 

...pozostało do ostatecznego 
zamknięcia Konkursu — Ple­
biscytu na 10 najlepszych spor 
towców województwa w 1967 
roku, organizowanego trady­
cyjnie przez redakcję „Głosu 
Koszalińskiego". Wszystkim 
czytelnikom, którzy pragną 
wziąć udział w naszym konkur _ 
sie i w wytypowaniu dziesiątki | przewodniczący PKKFIT 
najlepszych sportowców Ziemi 
Koszalińskiej przypominamy, 
że termin nadsyłania kuponów 
upływa 29 bm. Tak więc do za 
kończenia głosowania pozosta­
ło jeszcze tylko siedem dni. W 
najbliższy poniedziałek zamieś 
cimy ostatni kupon konkurso­
wy. 

Równocześnie przypominamy, 
że na uczestników plebiscytu 
czekają cenne nagrody w po­
staci namiotu turystycznego, 
zegarka na rękę, materaca do 
pływania, aparatu fotograficz 
nego, ekspresu do kawy oraz 
10 cennych książek i albumów. 

Ambitne plany miasteckiego sporty 
W ubiegłym tygodniu odbyio się plenum PKKFiT w Miastku, 

którego głównym tematem było podsumowanie działalności 
pracy komitetu z wykoifania nakreślonych zadań w 1967 roku 
ora i zatwierdzenie kierunków działania, budżetu i jednolitego 
kalendarza imprez sportowych i turystycznych n< br. W obra­
dach plenum uczestniczyli: sekretarz IiP PZPR — tow. H. EM-
MERLICH, sekretarz PK ZSL — ob. N1DEPLA oraz przewodni­
czący WKKF.T w Koszalinie tow. M. CIESIELSKI 

Jak już informowaliśmy, Czy­
telnicy w Słupsku i w Kosza­
linie mogą bezpcirednio składać 
wypełnione kupony (bez kopert) 
do 'skrzynek redakcyjnych, umie­
szczonych na budynkach „Głosu 
Słupskiego" i „Głosu Koszaliń­
skiego". Na msrg:neswe nadmie­
niamy, że każdy uczestnik może 
wypełnić dowolną liczbę kuponów. 
Radzimy też nie zwlekać do o-
statniej chwili z nadsyłaniem ku­
ponów. 

TENIS STOŁOWY, 
ZWYCIĘSTWO I POR/iZRA 
BUDOWLANYCH W SZCZECINIE 

W sobotę i w niedzjelę zespoły 
ligi międzywojewódzkiej tenisa 
stołowego rozpoczęły drugą run­
dę rozgrywek mistrzowskich. Ze­
spół Budowlanych Koszalin gościł 
w Szczecinie, gdzie zmierzył się 
z tamtejszymi zespołami pioniera 
i Arkonii. Koszalnianie w, rewan­
żowej rundzie walczyli ze zmien­
nym szczęściem. W pierwszym po­
jedynku pokonali oni Pioniera 7:4, 
a w drugim — ulegli Arkon"i 3:8. 
W meczu z Pionierem punkty dla 
Budowlanych zdobyli: Grzanka 
— 3, Bartkiewicz — 2, Bindułska 
oraz para Bihdulska — Crzanka 
— po I, a w pojedynku z Arkonią: 
Grzanka — 3, S erpiński — 2. (sf) 

złożył 
Euge­

niusz ŻUBER, sporo miejsca po­
święcono problemom, związanym 
z dalszym rozwojem sportu i tu­
rystyki w powiecie. W ciągu 
dwóch ostatnich lat sport mia­
stecki poczynił duże postępy. W 
głównej mierze przyczyniło się do 
tego wprowadzenie systematycz­
nych rozgrywek w kilku dyscy­
plinach oraz organizowanie tur­
niejów i spartakiad zakładowych, 
szkolnych m. in. w siatkówce, 
piłce nożnej, tenisie stołowym, 
szachach, a ostatnio w koszyków­
ce, która dotychczas była bardzo 

KOSZYKOWKA 

W kasis A bez zmian 
Po pierwszej kolejce spotkań 

rundy rewanżowej o mistrzostwo 
klasy A w koszykówce mężczyzn 
w tabeli rozgrywek nie zaszły 
żadne większe zmiany. Pozycje 
przodowników umocniły zesipoły 
wałeckiego Orła i MKS Znicz, 
które w niedzielę pokonały swoich 
rywali. Lider rozgrywek — Orzeł 
wygrał na własnym boisku ze 
Spójnią Świdwin 84:59, a MKS 
Znicz pokonał lokalnego rywala 
—v rezerwy Bałtyku — 61:58. W 
trzecim pojedynku koszykarze 
Darzboru ulegli Sparcie Złotów — 
62:87, a Kotwica, jak już informo­
waliśmy, pokonała wysoko Lechię 
Szczecinek 102:56. 

Dziś w koszalińskiej hali spor­
towej odbędzie się o godz. 18 za­
legle spotkanie z pierwszej rundy 
między MKS Znicz a kotwicą 
Kołobrzeg. 

Oto tabela po dziewiątej kolej­
ce spotkań: 

Orzeł 8:1 17 684—517 
MKS Znicz 7:1 15 475—436 
Bałtyk Ib 6:3 15 554—508 
Kot v/:ca 6:2 14 551—447 
Sparta 4:5 13 537—569 
Spójnia 3:6 12 454—495 
Lechia 3:6 12 445—532 
Dar zbór 2:7 11 435—533 
Iskra 0:8 8  427—525 > 

mało popularna. Wzrost zaintere­
sowania sportem, zwłaszcza wśród 
młodzieży i w zakładach pracy, 
spowodował powstanie dwóch no­
wych klubów w Miastku: LZS 
Spółdzielca i KS Transportowiec, 
jak również utworzenie nowych 
sekcji w kilku miejscowościach 
przy działających tam LZS, m. in. 
w Białym Borze, Barcinie. Oży­
wiły także swoją działalność koła 
LZS w Biesowicacn, Koczale, 
Świeszynie, Sępólnie Wielkim. 

Mówiąc o szansach i możliwo­
ściach rozwojowych niektórych 
dyscyplin, sporo uwagi poświęco­
no łucznictwu, tenisowi stołowe­
mu oraz lekkiej atletyce. Jak pod­
kreślono w dyskusji, duże możli­
wości rozwojowe ma łucznictwo 
w szkołach i kołach LZS. Dlatego 
też PKKFiT oraz działacze mia­
steccy położą duzy nacisk na po­
pularyzację łuczniclwa w po­
wiecie. Jeśli chodzi o rozwój kro-
lowej sportów w Miastku, to z 
chwilą oddania w tym roku do 
użytku nowego stadionu ze wszy­
stkimi urządzeniami lekkoatle­
tycznymi — nic nie powinno sta­
nąć na przeszkodzie w upowszech­
nieniu tej tak popularnej dyscy­
pliny. O jej rozwoju myślą już 
działacze Startu, którzy jeszcze 
w tym * roku planują założenie 
sekcji lekkoatletycznej. Podjętym 
inicjatywom należy tylko przykla-
snąć i życzyć działaczom sporto­
wym w Miastku i w powiecie po­
myślnej realizacji nakreślonych 
planów, (sf) 

WŁĄCZ 
TELtWiZORW 

Środa, godz. 17.50 

MAGAZYN MEDYCZNY 

Kolejny program z cysru: 
„Wszystko o dziecku". Tym ra­
zem — o jednorocznym. Porady, 
przestrogi, uwagi, do których wy­
słuchania zachęcamy rodziców. 

Godzina 18.10 

POSZUKIWANIE TRWA 

Ciekawy dokumentalny film 
produkcji radzieckiej o wysiłku, 
metodach i sposooach poszukiwa­
nia osób zaginionych w czasie 
zawieruchy wojennej. 

Godzina 22,05 

BARDZO STARZY OBOJE 

Polski film telewizyjny. Znako­
mity duet aktorski: E. Ludwiżan-
ka "i K. Opaliński. Świetny tekst 
(K. Brandys), głęboka problema­
tyka. Film dla wszystkich od na­
stolatków do . .. staruszków-

Czwartek, godz. 20.20 

NIESPOKOJNA NOC 

Dreszczyk. Empcja. Napięcie. 
Słowem „Kobra**. 

Piątek, godz. 20.45 

PEJZAŻE 

101 ekspozycja zakopiańskiej ga­
lerii „Pegaza", zwiazanej ze słyn­
ną szkołą rzeźby im. Kenara. 
Rzecz o sukcesach, blaskach i cie­
niach doli plastyka. A także o 
wystawach. 

Godzina 21.30 

„ZACZĘŁO SIĘ W STYCZNIU . . 

„Dziś nasze są Niemcy, jutro — 
cały świat". To powiedział kan­
clerz Rzeszy Niemieckiej Adolf 
Hitler w dniu 30 stycznia 1933 r. 
Program TV przypomni pewne 
wydarzenia, jakie temu towarzy­
szyły i raz jeszcze . .  . kamery 
zwrócą się w stronę dzisiejszej 
jTRF. Obejrzyjcie ten program. 
Koniecznie. 

Sobota, godz. 22.30 
WSZYSTKO CO NAJLEPSZE 

Pół-koinedia, pół -dreszczowiec. 
Spo-ro celnej satyry społecznej. 
Galeria zabawnych typów. Świet­
na kre?cja Alana Ba*esa. „Do o-
gl# dania". 

Niedziela, godz. 18.00 
AKCJA NR 833 

Trzy miliony ludzi rocznie przy­
bywa w Beskidy dla wypoczynku, 
nie wiedząc, jakie czekają tam . . . 
niespodzianki. Aby nie zdradzić 

do końca 
chodzi o 

tematu -
ocalenie 

- powiemy, że 
jednego życia. 

Godzina 18,55 
ZBRODNIA ARTURA SAVILLE 

Jeszcze jeden Oscar Wilde za-
dsptowany w cyklu „Opowieści 
niezwykłych" dla potrzeb TV. 
Znów świetna obsada i najpraw­
dopodobniej pyszna zabawa przy 
małych ekranach. Polecamy: oglą­
dajcie ... 

Godzina 20.05 

PARADA PARODYSTOW 

Pozorowane przypadkowe pot­
kanie najlepszych * Doiskich Daro-
dystów. 

Godzina 20.55 1 

FORT SIĘ BRON* 

Western z okresu wojny sece­
syjnej. Zachęcać chyba nie trze­
ba. 

SIATKÓWKA 
W LIDZE OKRĘGOWEJ 

WYBRZEŻE ZDYSTANSOWAŁO 
SIATKARZY KUTRA 

Po miesięcznej przerwie siatka­
rze ligi okręgowej oraz zespoły 
juniorek i juniorów wznowili roz-
gTywki mistrzowskie. Niedzielne 
pojedynki siatkarzy ligi okręgo­
wej nie przyniosły większych nie­
spodzianek. We wszystkich me­
czach zwyciężyli faworyci. Bar­
dzo zacięty przebieg miało spot­
kanie w Świdwinie między miej­
scowym Granitem a IHAR Bonin, 
które po pięciosetowej walce przy­
niosło zwycięstwo s atkarzom Bo­
nina 3:2 (14:16, 15:7, 8:15, 15:3, 15:6). 

W Kołobrzegu zmierzyły się ze­
społy LZS Wybrzeże i LZS Prze­
łom Drawsko. Zgodnie z przewi­
dywaniami mecz zakończył się 
zwycięstwem gospodarzy 3:0 (15:10 
15:11, 15:11). Spotkanie o mistrzo­
stwo juniorów między obu ze­
społami wygrali również juniorzy 
Wybrzeża 3:0. 

Po niedzielnej kolejce spotkań 
nastąpiła zmiana na pozycji przo­
downika tabeli. Prowadzenie w 
tabeli objęli siatkarze Wybrzeża, 
dystansujne darłowski Kuter. A 
oto aktualna tabela: 

LZS Wybrzeże 5:1 15:4 
Kuter 4:0 12:i 
IHAR Bonin 3:2 9:11 
LZS Przełom 3:4 11:13 
PTR Sokół Szczecinek 3:4 iu:i3 
Gryf Ib Słupsk 2:1 6:3 
Start Miastko 2:2 8:9 
Bałtyk 2:2 8:6 
LKS Baszta 1:5 7:16 
Granit 0:4 3:12 

Tłum. Ryszard Dzierżke 
(10) 

Mason skinął głową. 
— Pan wiedział, że w mojej torebce była bron? 
Adwokat znów skinął głową. 
— Dzięki Bogu! 
Twarz Masona wyrażała zdziwienie. 
— Proszę spojrzeć na mnie — powiedziała. — Nie jestem 

Minerwą Minden. Jestem Dorrie Ambler i to co uczyniłam 
tego popołudnia w porcie lotniczym u zyniłam po to, aby 
zmusić Miner wę Minden do oświadczenia, co naprawdę ma 
się wydarzyć, lecz ona była sprytniejsza ode mnie. Przechy­
trzyła mnie. 

Oczy Masona wyrażały zwiększające się zainteresowanie. 
— Proszę mówić dalej — zachęcił ,ią. 
— Wszystko zaczęło się cztery dni temu, gdy odpowiedzia­

łam na ogłoszenie, w którym poszukiwano młodej kobiety z 
wykształceniem lub bez wykształcenia, która mogłaby wy­
konywać specjalną pracę. W ogłoszeniu podano, że kandy­
datki muszą mieć wiek w granicach od dwudziestu dwóch 
do dwudziestu sześciu lat, że ich wzrost musi wynosić do­
kładnie sto sześćdziesiąt centymetrów, a waga nie mniej niż 
czterdzieści dziewięć i pół kilograma i nie więcej niż pięć­
dziesiąt jeden kilogramów i siedemdziesiąt pięc dekagra-
KIÓW. Oferowana pensja miała wynosić tysiąc dolarów mie­
sięcznie. 

Della Street rzuciła spojrzenie na Perry Masona. 
— Widziałam to ogłos^zenie — rzekła. —» To ukazało 

tylko jednego dnia, 

— Proszę mówić dalej — zwrócił się Mason do Dorrie Am­
bler. 

— Ktoś przysłał mi pocztą tekst ogłoszenia i pismo zgłasza­
jące mnie do tej pracy — powiedziała. — To samo otrzymało 
wiele innych kandydatek. Coś tajemniczego kryło się w ca­
łej tej sprawie. 

— Proszę mówić — naglił Mason. Oczy jego wyrażały teraz 
głębokie zainteresowanie. 

— A więc, najpierw proszono nas, żebyśmy udały się do 
apartamentu w hotelu w celu złożenia podania. Młoda kobie­
ta, o inteligentnym wyglądzie, siedziała przy biurku w jednym 
z pokojów tego apartamentu. Na jego drzwiach widniał na­
pis: „KIEROWNIK DZIAŁU PERSONALNEGO". 

Apartament składał się z dwóch pokojów. Jeden z nich po­
siadał tabliczkę z napisem: „POKÓJ CZERWONY", drugi 
miał tabliczkę z napisem: „POKÓJ CZARNY". Młoda nie­
wiasta, która siedziała przy biurku, wręczyła każdej kandy­
datce bilet. Z biletami czerwonymi należało wejść do pokoju 
czerwonego, a z biletami czarnymi — do pokoju czarnego. 

— I co dalej? — spytał Mason. 
— Jeżeli chodzi o pokój czerwony, to nie wiem na pewno 

jak tam było, lecz rozmawiałam z dziewczyną, która otrzyma­
ła bilet do czerwonego pokoju. Weszła do tego pokoju i usia­
dła. Twierdziła, że siedziało tam około dwudziestu młodych 
niewiast. Czekały one około piętnastu minut, po czym wesz­
ła jakaś kobieta i powiedziała im, żeby już dłużej nie czeka­
ły, gdyż nie są potrzebne. Nie przyjmowano więcej kandyda­
tek. 

— A więc pani otrzymała bilet do czarnego pokoju — 
rzekł. Mason. — Co się stało później? 

— Widocznie tylko kilka kandydatek z piętnastu lub dwu­
dziestu otrzymało czarne bilety. Byłam jedną z nich. Weszłam 
do tego pokoju i usiadłam. Po chwili weszła następna dziew­
czyna. 

— Po dziesięciu lub piętnastu minutach oczekiwania, 
drzwi otworzyły się i jakiś mężczyzna rzekł do mnie: „Pro­
szę tędy". Weszłam do jeszcze jednego pokoju w tym aparta­
mencie... Boże, ten apartament w hotelu musi chyba koszto­
wać sporo pieniędzy. 

i — Kim był ten mężczyzna? — spytał Mason. 
— Powiedział, że jest zastjpcą kierownika Działu Persona!* 

nego, lecz po sposobie jego zachowania się, doszłam do wnio­
sku, że jest prawnikiem. 

— Co było takiego w jego zachowaniu się, że nasunęła się 
pani taka myśl? 

— Sposób w jaki zadawał mi pytania. 
— Jakie to były pytania? 
— Kazał mi usiąść i pytał o moją prżeszłość, wszystko to 

co dotyczyło moich rodziców, gdzie byłam zatrudniona i tak 
dalej. Następnie poprosił mnie, żebym wstała i przeszła się 
po pokoju. Obserwował mnie jak jastrząb. 

— I jak poszło? 
— Nie sądzę, aby mu o to właśnie chodziło — odpowiedzia­

ła lecz na pewno przyjrzał mi się dokładnie ze wszystkich 
stron. 

— I co dalej? 
— Następnie spytał mnie jak jest z moją pamięcią i czy 

mogłabym szybko odpowiadać na pytania i jeszcze coś w 
tym rodzaju, po czym spytał: „Co pani robiła wieczorem 
szóstego września?" 

— To było niedawno, więc po krótkim zastanowieniu się 
powiedziałam mu, że byłam w swoim mieszkaniu. Nie mia­
łam randki tego wieczoru jakkolwiek to była sobota. Wtedy 
spytał mnie kto był ze mną, a ja powiedziałam mu, że nikt. 
Chciał wiedzieć, czy byłam w domu cały wieczór i powie­
działam mu, że tak. Następnie spytał mnie, czy miałam ja 
kichś gości podczas tego wieczoru lub czy prowadziłam ja­
kieś rozmowy telefoniczne i jeszcze zadał mi wiele osobi­
stych pytań tego rodzaju. W końcu poprosił mnie o numer 
telefonu, a ja powiedziałam mu, że poważnie zapatruję się 
na pracę. 

— Czy powiedział pani na czym miała polegać ta praca? 
— Powiedział, że to będzie raczej specyficzny rodzaj pra 

cy i że będę musiała przejść intensywną zaprawę, ażeby 
utrzymać kondycję oraz że będę otrzymywała zapłatę w o-
kresie szkolenia. Oświadczył, że moja pensja będzie wyno­
siła tysiąc dolarów na miesiąc i że to stanowisko będzie 
miało charakter bardzo poufny, jak również będę fotogra 
fowana od czasu do czasu w różnych wzorach odzieży. 

— Czy powiedział o jakie wzory chodzi? — spytał Ma­
son, 

AL «. 


